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Zgodnie з dawnym Krakowskim 
zmyczajem wybierzemy się W ро. 
niedziałek wielkanocny ku Zwie. 
rzyńcawi ma Emaus, a w dniu na- 
siępnym, wyruszymy ua Rękawkę, 
odnywaną za Wisłą, na akalnym 
grzbiecie górujących nad Podgórzem 
Krzemionek, Zanim wszakże podej 
miemy de iradycyjne pielgrzymki, 
zajrzymy najpierw do okrylego wie. 
kowym pyłem rocznika „Gazely Kra. 
kowskiej* za rok 18390, W numeze 
79 х dnia 5, kwietnia tegoż roku 
anajdziemy na pożółkłej kurcie tego 
qlownego wówczas organu prasowe- 
ło Krekowa następujące Wzmianki 
śronikarskie: 

w=legoroczna Rękawka mnó- 
stwa ludu wyprowudziła we wto. 
rek ma Krzemionki, Wiele рК. 
mych ekwipaźów przyczyniło się 
do upiększenia tegu obchodu, Był 
10 prawdziwie malowniczy widok, 
zwłaszcza dja przypatrujących się 
nieco opodal tym różnobarwny 
masom publiczności, zebranej 
okało kaplicy na pomienionej gó 
rze, równie jak powracającym ku 
wieczorowi 2 lego Gpaceru."" 
Dokładniejszą jednak wzmiankę o 

tym, jak wówczas wyglądał obchód 
Rękawki znajdziemy w tejże „Gaze 
cie Krakowski pod rokiem 1847, 
w mtze 80 х 8 kwielnia, Czytamy 
tam: 

„Na Rękawce wlorkowej znaj. 
dowało się mnóstwo ludu z mia. 
sia i okolic i najmniej trzeca 
część mieszkańców Krukowa wszel 
kiego stanu, бога Krzemionek cw- 
ła okryta rojem chłopcew, czyha- 
jących na spadający па nich grad 
bułek, jaj, orzechów i jabłek; i tym 
razem uważano, że publiczność 
daleko była hojniejszą, jak daw. 
mym laty; przyczyną tego гарем. 
ne hył wzgląd na pomnożoną zaa” 
cznie klasę ubogich..." 
Wspomniane tu rzucanie zebraaym 

na dole chłopcom jajek, bułek 1 iù- 
nych smakołyków ślanowiła kiadyś 
gówny, majweselszy i najbardziej 
malowniczy szczegół tradycjonalny 
obchodu, Kolberg w swoim „Li 
dzie" („Krakowskie” cz. L) za Go. 
łębiowakiw, a ten za „Pszczólką 
Krakowską” z r. 1820 przytacza bar- 
wniejszy jeszcze opis tego zwyczuju 
w poslaci, jaką posiadał w począł 
kach XIX, wieku. Czylamy tam, że 


, gotowane jaja ilp. 
zu którymi na złamanie 


rzeczy, 
szyi spycha jeden drugiego na dół; 
chwytają co który może; czasum 
jeden orzech dziasięciu і piętna_ 


stu na ziemię zbiję, a ten klóry 
go zdohywa, kilkanaście pocisków 
od swoich współzupaśników odno. 
ai w przydatku. Smutek wielki, je: 
żeli deszcz dub zimno przyjemności 
dej zabawy odejmuje." 

W tejże samej ге! 
ponadio nasiępującą ciekawą wzmian 
kę dotyczącą Rękawki: 

m Bywały dawniej w użyciu 
rozmaite zapasy ludu i młodzi 
szkolnej ne pałcaty (ślad ła może 
agrzysk pierwotnych), Że nie је" 


ji znajdujemy. 


den powracał uszkodzony, zniesio. 
no to póżniej.. 
„Owe „zapasy“ na palcaly bardzo 
Już dawno znikły z programu Не. 
kawki. Nie tak dawno, Бо dopiero 
pad koniec uriegłego wieku zanic- 
chano odbywania tego tak znamien- 
nego kiedyś dla obchodu Rękawki 
rzucania chłopcom z góry obok ko. 
ściółka św. Benedykla bułek, jajek, 
orzechów i 1 p. Stała się podobno 
na zarządzenie роһсјі austriackiej, 
celem uniknięcia tumultów į bitek, 
wynikających między czeredą łapią: 
cą rzucane na dół przysmaki, przy 
czym zdarzało się, że z Rękawki 
„niejeden powracał uszkodzony”. 
Sięgając wszelako w bardziej od- 
ległą przeszłość, pilny poszukiwacz 
wykryje inne jeszcze, bardzo już 
dawno zapomniane szczegóły obrzę. 
dowe Rękawki, Najwięcej na nie 
światła ташса wielce interesująca 
wiadomość z 2 poł, XVI, w. zacho. 
wana w rękopisie „Ksiąg һе!тай- 
skich” Sarniakiego w Bibliotece Ja- 
giellońskiej. Sarniaki pisząc a kop. 
cach i kurhanach „Jakich na Poda. 
lu siła", wspomina 1 o krakowskim 
kopcu Krakusa, który nazywa „rę: 
Ката", poczem opowiada, że 
kopcach takich czyli „rękawkach* 
ojcowie masi oddając cześć pamięci 
zmarłych przodków” drzewa osohli- 
we szczepili i pieniądze szczere- 
srebrne piemiądzmi św. Jana zwane 


li jake о behatyrzech, igrzyska 
zwłaszcza szermiercze przy pogrze* 
biech sprawowali", Potwierdzeniem 
niejako tych prastarych obrzędów, 
о których wiadomości znane były 
Jeszcze Ѕаттіокіети w XVI. SORO 
jest olbrzymi rozgałęzieny karzeń 
debu, klóry rósł kiedyś na szczycie 
kopca Krakusa, a który odnaleziona 
w loku rozkopywania kopca przed 
wojną, oraz nader liczne monety, po. 
chodzące 2 przeróżnych epok, wyko. 
pane па еко! Kopca; były wśród nich 
і owe świętojańskie srebrne grosze 
wrocławskie, z wyobrużeniem głowy 
św. Jana na misie, o których wspo- 
mina Sarnicki. Sięgając zaś jeszcze 
dalej w przeszłość natrafia się na 
wiadomość о jeszcze jednym szcze. 
góle obrzędowym pierwotnej Rę- 
kawki, a mianowicie na zwyczaj pa. 
lenia ogni na kopcach i mogiłach 
zmarłych; tę „pogańską“ Iradyrję już 
w polowie XV, wieku gromif Michał 
z Janowca w t, zw. „Kazaniach trze- 
meszeńskich*, 

Wszyslkie le kolejno w ciągu wie. 
ków rarzucane szczesdły ebrzędowa 
Rękawiki dozwalają dziś badaczom 
określić w sposób jasny pochodze. 
nle i zmaczenie ti 
czaju. Pogląd dzi 
sprawę przedalawił przekonywojąco 
znawca kultury і abrzędowości lu. 
dowej dr. Tadenar Seweryn w od- 
cayęie wymłoszonym w г. 1984 w ra- 
mach zebrań naukowych Towarzy. 
siwa Miłośników hist 1 zab. Krako- 
wa. Dawiódł on, że wszysikie Wy- 
szczegójnione elementy obrzędu Не. 
kawki wiążą się ściśle z prasłowiań- 
skim kullem zmarłych, стадо dowo. 
dzi nawsł sama nazwa Mękawki, na. 
dawana bądź kopcom i magiłom, 
bądź obrzędam urządzańym dorocz. 
nie па wiosnę w ich pobliżu. Lur 
krakowski z dawna widzi w lej na- 
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zwie wspomnienie aypania Корса 
nagrobnego ku czci Krakusa, przy. 
czem miano jakoby ziemię nosić w 
„rekach“ czy nawet „w rekawach"(!) 
W. rzeczywistości nazwa Rękawki 
wywodzi się od wyrazu slarosłowiań- 
skiego „rakew”, oznaczającego tru- 
шле. Znają ten wyraz dotąd Rosja1 
nie, Częsi (rakew, rakwe, rakwicz- 
i południowi Słowianie. Zesta. 
wiając powyższe dane, nauka określa 
dziś zwyczaj Rękawki jako czcigod- 
ną pozostałość prastarego słowiań. 
skiego obrzędu zaduszek, urządza- 
nych ongiś regularnie co roku na 
wiosnę około „rękawek”, czyli mo. 
gi? zmarłych, Był to zreszią obrzęd 
pielęgnowany nietylko w' Krakowie, 
ale i w całej Polsce, ba nawel i u 
wszyskich Słowian, jak tego dowo- 
dzą zachowane dotąd w różnych 
stronach jego pozostałości i okruchy, 
Pobratymcy łużyccy obchodzą na. 
wet datychczas pod  Budziszynem 
ауле боЩіе w lakiej postaci, w 
jakiej obchodzono ją przed pół wie- 
dem w Krakowie ро alromym zho. 
czu góry rzucają tam do dziś dnia 
rzeszy chłopców bułki, jajku, orze- 
chy, pierni Po' еһпе leż były 
kiedyś u nas i Ваен sąsiadów t 
хм, „brumatki*, czyli ognie zadu- 
szat, palone ongiś na kapcach w po- 
niedziałek wielkanocny, kióre kiedyś 
potępiał średniowieczny kaznodzieja, 
jako obyczaj pogański. Krakowie 
zaś trudycja owego prasłowiańskiego 
„wViesonnego daia zadusznego” prze. 
trwała wieki joszoze і w innej posta- 
c, a mianewicie w isiniająoym tu 
aż do początków ХІХ wieku Hum. 
nym odwiedzaniu cmeutarzy przy 
kaściołach parafialnych przez tud- 
neść krakowską w porze około Wiel. 


Капас. 

всжіе nie posiada już krakow- 
ska Rękawka żadnych oryginalnych 
coch zdradzających destojneść jej 
ine i wieku Jest poprostu 
łamnie uczęszczanym  odpnstowym 
kiermaszem, z mnóstwem kramów i 
straganów, karuzej, huśtawek amery- 
kańskich | pamoszących się ceraz 
więcej hazardowych „gier zręczAo- 
всі" czyli „nabierania” naiwnych. 
Pewną oryginalną cechę stanowiły 
przed wojną biegł na przełaj chłop- 
ców, organizowane przez podgórski 
„Sokół* eraz wysoki gladki słup, na 
który spinali się dle zdobycia na- 


grody przedmiejscy chłopcy, ku nie. 
małej uciesze gawiedzi. Brak nato- 
najsterszej 


miast i najistotniejszej 


Fnaadykta. Istota i charakter irady. 
cji traci na tym aia mało, należało, 
by prasila corychlej naprawić niefora 
tyany zakaz sprzed lat pięódziecie- 
ciu, wprowadzają na nowo ten (ак 
zagadniary element obrzędowy. Przv. 
mróciwszy zaś zwyczaj rzucanie 
chłopcom jaja, placków i jabłek, nu. 
leżałoby jeazcac wskransić urządzi. 
ве niegdyś igrzyska ma czańć „babń. 
tyrów*, a pa asypaniu z powretam 
kopca Krekusę zapalać na Jego azczy- 
cie ogniska. Tym spasohem Rękaw. 
ka edzyskałahy swe prastare, a tak 
niesłnsznie zarzucene w niepamięć 
oryginalne сверу obrzędowe. 

Przy tej sposobności poruszyć na. 
leży pilną sprawę ponownego пау 
pania prasłarego kopca Krakusa і 
przywrócenia jego charukterystycz- 
nej sylwety, panującej od wieków nad 


Cena 3 zł. 


IGNACY DASZYNSKI : 


rza mogą zapewnić, iu prawi 
та uczucia traktawalam u ludzi z 
m m 


piszą, mogą 
За kladyć wiród про; 


atrannie. 
A че элс]. 
llrtaeni, жегизе człamu kapitallineowi, któ. 
фаг! hlararrkią kościelną, muk Јак 
mrratart wazystko na dwiecia, 


dziemy na Emaus i па Kękawkę... 


okolicą. Szacowny ten zabytek prze- 
nzłości, zwiątany х podaniem o bo. 
haterskim praojcu i załażycielu Kra. 
kowa, został w latach 1934/5 całko- 
wicie rozkopany dla celów badań 
naukowych przeprowadzanych przez 
Pol. Akademię Umiejętności Obecnie 
slanowczo winien mię kloi zująć 
przywróceniem krakusowej mogile 
jej postaci pierwotnej, i wyszukać 
należy па ten cel edpowiednia środ. 
ki pieniężne, Może najprościej było. 
by użyć do lej pracy niemieckich 
jeńców, pod kierunkiem fachowych 
sił naukowych? Miało by to nawet 
i pewną symboliczną wymowę, mo. 
lyw bowiem walki z niemieckim na. 
porem przewija mię w dziejach na. 
szych Już od bajecznych czasów po. 
gańskich, 
IL 


Nie mniejszą od Rękawki popu- 
larnością cieszy się od bardzo daw- 
nych czasów obchód Emausu, adby. 
wuny w poniedziałek Wielkanocy tj. 
w dniu poprzedzającym Rękawkę. — 
Nie ma on jednak tak zamierzchłych 
pogańskich tradycji jak Rękawka, 
jest bowiem pochodzenia kościelne. 
go, oparty na przekazie ewangelii 
éw. Łukasza i związany a odpusiem, 
urządzanym w dniu tym w średnio- 
wiecznym kościele Św. Augustyna 
(PP. Norberlanek) na Zwierzyńcu. 
Wielce natomiast starożytnym jest 
praktykowany w tym samym dniu 
zwyczaj oblewanła się, czyli tzw. 
„Śmigus”, obchodzony niegd; od 
Wielkanocy aż do samych Zialpnych 
Świąl; Była też kiadyś w zwyczaju, 
że w pomiedziałek Wielkanocny Je- 
dynie mężczyźni mieli przywilej ob. 
Jewania kobiet, te zaś miały prawo 
akiewać mężczyzn we wszystkie а- 
stepne dni aż do Świątak. 

Jednakowoż miał Emaus dawnymi 
czasy pewną cechę charaktorystpcz. 
mą, wspomnianą już przed tym RY, 
omawianiu Rękawki, Pisze miano 
cie w r. 1841 Grabowski, że 
ża czasów dąwnej Polski Emaus 
więcej trochę był zgiełkiiwy. Chłop- 
cy rzemieślników, uliczniki, przy. 
pomniawszy sobie jakie urazy, zbroj- 
ni w pręty (palcaty) парада]! na зір. 
hie i polężnie jeden drugiemu skórę 
mieraz otrzepali; ule Auslriacy pr. 
tłumili ten zwyczaj przez roasta 
nie straży policyjnej, która chwylała 
napastników. Zdawało się, że taki 
niespokojny wyzywacz, upatrzywszy 
sobie najczęściej niewinnego adwar- 
вагта, przylepił mu na plecy parę ra. 
зом, a potem, rzucając mu pod nogi 
już w zapasie noszony palcal, mówił: 
bij się ze mną!.." 

Biorąc pod uwagę fakt odbywania 
{п kiedyś jak na Rękawca zawadów 
szermiarczych, dalej pewme bardzo 
archaiczne cechy niektórych zaba- 
wak emmausowych, e czym wspomną 
poniżej, wreszcie okoliczność, że 
dzielnica salwatorska była niewąt. 
pliwie w prawiekach ogniskiem kul. 
{отуш pogańskim, czemu chrześci. 
jaństwa przeciwdziałała wzniesię- 
niem tu obak siehie aż trzech Коёсів. 
łów — można wyrazć przypuszcze- 
nie, że 1 tu kiedyć krzewił się pozań- 
ski kult zmarłych i owe wiosenne 
obchody zaduszne, Być może, 14 
właśnie ebchodom tym i tradycjom 
przeciwdziałać miał ustalany ongiś 
przez Kościół na tym miejsen od. 
Pust kościelny na pamiątkę spotka. 

(Ciąg dalsry na str. 2) 


„NAPRZÓD" 


Nr. 75 


(Zanim pójdziemy na Emaus i па Rękawkę...) 


([а-Т дв өл aiaropoqoq) 

nia przez Chrystusa uczniów w E- 
maus, г 

zarliwošci uUawnych Krakowlan 
nie Uość hyło jednego Emausu na 
Zwierzynceu, obchodzono więc daw. 
пули laty w sześć dni później, tj. w 
meaneg przewodnią (pierwszą po 
Wielkanocy) drugi Linuus, na przed. 
imitaciu ро wschodniej stronie ruina 
Mu. lsywuł lam ішауз zrazu przy 
kuscioiku uw. Sebastiane, a polen aż 
pu sumec ЛУШ w. za Nową Bramą, 
taluymującą niegdys wylol ul. Sien- 
nej, przy kościolku św. Gertrudy; 
вый оп ироа! dzisiejszych jatek do. 
пхае асц, guzie też istniał cinan- 
лага skazanycn wyrukami sądów 
uncjskica па karę gardła. Na tym 
пись ogiądał ów wiórny Emaus 
miody Awr, Grabowski u pohy dki 
Nidii w, zapewniał jednak, iż był 
rnacznie skromniejizy à mmej licze. 
ony ud l:mausu zwierzynieckiego, 
snuć i tu rownież praktykowano 28. 
wody „palestami”, 

Ша młouucianych obywateli Kra- 
kuwa byt Emaus nielada przeżyciem. 
Żupisywuł się on zawaze w pamięci 
usrwnością i życiem, zgjełkiam ka. 
ruzel, mnóstwem  arcykolurowych 
sliuganów, Ź lat dzecinnych pamię. 
tum dobrze każdy піеошаі Emaus, 
Od wczesnego ranka gęuie Пшпу ро. 
dążały z unusla ul. Zwierzyniecką 
ku żeluznemu mostowi na HKudawie, 
plynącej wówczam ul. Неіогука, — 
Дага: za nim, na placu Latarnia 
(dzik pl. Jul. Kossaka) uderzału w 
uszy kokofunia grających naraz har. 
monij q kslarynek, z górującą ponad 
wszyslkin, uprzykszoną melodią д 
„Kmężniczki dolarów". Na placu kro. 
cło się kilka oblężonych karuzal | 
bujały wysoko huśtawki, Miejscy 1 
przedmiejscy eleganci z zainieresa- 
waniem obserwowali wiewająca na 
«ietrze jak chorągwie sp Iniczki 
różnych Кав i Магуй, zażywających 
przyjeriności przejażdźki na „koni. 
kach” lub huśtawkach, Dalej w ul, 
Zwiarzymieckiej i za rogatką i atacją 
kolejową przy mońcie dębnickim w 
ul. Kościuszki ciągnął się już aż do 
samego klasztoru PP. Norbertanek 
nieprzerwany sznur kramów і DOM 
ganów, Było lam co ogladać! Stał 
więc krainy z całymi górami słodki 
smakołyków, ogromnymi рекапиі rów 
żańców х cimala I sercami pólmetro. 
wej wielkości, Dzieci łakamie apo- 
plada na ułożone sześciany kolos 
rowych „lodosów" po „cencie" za att, 
i па chowająca wewnątrz zagadkg 
„wygrywanki'' po „2 cemiy”. Tu po. 
dawano również spragnionym podej. 
rzane lemoniady z azklanych ałojów, 
z pływującymi ро wierzchu płatka. 
m cytryny, Na innych straganach 
piętrzyły się Bory taba Uderza. 
Ja wówczas wielka lic zabawek 
glinicznych, miniaturowych dzbane- 
cików, parnuszków, dwajaczków, mi. 
sek, babek, ptaszków gwiżdiących, 
koników | dawonków. Najciekawsze 
przecież w tym dziale były zabawki 
drewniana, nieraa bardzo pomysła. 
wa i oryginalne, Tu pierwsze пе}. 
sce zajimowały charakierystyczne za. 
hawne żydki a drzewa, malowane 1 
udobne sulymi czapami z prawdżiwa. 
ful kiwająca aig za pomocą 
sprężynak. Fantazja przedmiejskich 
wykonawców lych żydków тпш]йо- 
lu szerokie pole do popisu. 
wiasem dodam, iż żydki RANĄ 
rzedostały się pu pierważej wojnie 
OGR] Г арсаднеш do Włoch 
į lam zaczęto je produkować maso. 
wa w tel samej formie, Jaka zabaw. 
ki ulu ilricci; zmieniły tylka nazwę, 
są bowiem sprzedawane nie Juko 
tydki lecz Јако „czarnoksiężnicy", 

Pożród drewnianych zabawek Бу- 
ła leć ninóstwo kołyssk, btyczak a 
mzerwono lakierówsnymi końmi, = 
iżrzynacza także ciekawych to. 
perków w farmie czek 
drzewek z kilku 
kach, Toporkom tym 
deze przypisali bardzo а 
tradycja, pierwsza z uich uważając 
za klad.owych wielkanocnych igrzysk 
zadusznych, która 2 biegiem czasu 
zatraciły religijna znaczenia obrz 
dowe, а stały się zabawką uzerrnia 
ста chłopców; drzewka z plsazkamii 
padohnie, zdaniem badaczy dawnych 
wierzeń, są pamiątką owych drzew, 
sadzonych na kurhanach i „rękaw- 
kach" dla uciechy pamarłych „boha. 
*yrów", których dusze pogańscy 


praojcowie пак! wyobrażali sobie w 
postaci plaków. 

Międry straganami ustawiali się 
kataryniarze z papugami wyciąga. 
lącymi drnkowane wróżby, kuglarze, 
grajkowie, fotografowie, robiący па 
poczekaniu zdjęcia uszczęśliwionych 
par na tle dekoracji х widokiem... 
Kalwarii lub Częstochowy i ulalu- 
jacym powyżej w chmurkach z anioł. 
ami wizerunkiem cudownega 
obrazu; fatograf.obieżyśwlat nie da- 
kładał starania do ścisłości Па topo. 
gralicznego adejmowanych па росте. 
kaniu osób, klóre również mie pro. 
1eslowały przeciw zdjęciom na lak 
świątobliwym tle. Później przybyły 
malowane na teklurze aula lub aero. 
plany; amatorzy zdjęć siadali z tyła 
na stołku i wystawiali rozradowane 
oblicze w odpowiednim otworze de- 
koracji, wyobrażejącej owe nowa. 
modne waklhuły. Dalej znów rozło. 
żyły się sirzelnice, oblężone przez 
przedmiejskich młodzieńców. Obfi- 


cie zlewana sig wodą z flaszek, ko. 
newek i wiader, jako że był to dzień 


niek. Powodzemiem cieszyły aig zwł 
szcza gumowó ńwinki, które nad 
przewracały się z piskiem po chwili. 
Uciecha dzieci kończyła się częslo 
cezpaczą, gdy świnka laka przy któ. 
rymó z kołai nadymaniu pękła z 
trzaskiem i zakończyła żywot „na 
prawdę". 

Osobną grupę stanowiły alragany 
х dewocjonaliami i slanowiska „ob. 
rażników*, Na slraganach leżało 
mnóstwo obrazków .pobożnych, róż 
żańców, koronek, medalików, pieśni 
i żywotów świętych, a także broszur 
m treici przedrukowywanej w nie. 
akończoność od bardzo dawnych cza, 
sów, jak „Przeraźliwe echo trąby 
ostalecanaj”, historia o Sowizdrzale, 
Twardowskim, AlL.Babi Meluzynia 
1 pięknej Magiellonie, siadmiu mędr. 
cach, a nawet Rinaldo Punajdin:. — 
Cała ta sreszią stragańowa literatu. 
ra, wydawana nad wyraz niedbale, 
z korektą wałującą о pouulę do nie- 
ba, pochudzia przewaźnie z czasów 
bardzo odległych, były to bowiem 
ponawiane w nieskończoność prze. 
druki płodów literackich XVII 1 
XVIII wieku. Nie brakło tu również 
egipskich 1 babilońskich sonników 
z poradami, Јак wygrać na loterii 
liczbowej, oraz niezawodnych pro. 
rocliw królowe] Saby. Pieśni były 
przeważnie drukami ulotnymi, z rya 


mowanymi żywotemi iwiętych, opi- 
sami Męki 1, trafiały się leż 
1 utwory tr i 


ła znowuż tak całkiem 
ro później przekonałem silę, że ję- 
zyk jej i forma literacka pochodziła 
niewątpliwie z czasów bliskich kró. 
lewi Sobieskiemu. 

Pieśni te hywały zazwyczaj rozło. 
żone na piachcie nu ziemi, obok rwy- 
kle grywał na harmonii lub akrzyp. 
cach jakiś kaleka, śpiewając tekst 
razem z towarzyszącą mn babiną. — 
Po odśpiewaniu pieśni babina sprze. 
dawała tekst ałuchaczom, Zdarzyło 
mi się kiedyk nabyć tym sposobem 


„пома“, ako. 


niebieski arkusik z przeraźliwie ża- 
łosną pieśnią o „Strasznej zbrodni 
córki“. Treść istolniz wstrząsająca. 
Zaczyna się strolką: 
„Proszę posłuchejcie. со dzieci 
[chowacie, 
Kiedy Jeszcze małą рог iechę z nich 
[macie, 
wzuci” zmie. 
Глівја, 
Rodziców п. starnt" зт nic sobie 
[mają...* 
Potem zaczyna sie wiaściw" опо, 
wieść: 
„Bogobojnie żyła rodzina złożona, 
Była jednak córka, mąż i legn žo- 


Gdy już dorasiają 


ө 

On by? przygarhioay latami du. 

[żymi, 

I zakończył życie razstając віс z 

niemi‘, 

Znstała więc z Шага шаша córka, 
zła jak się okazuje # pizewrolna. 

„Przez lat cztery malka strasznie 

|zaniemogła 

А córka się śmierci doczekac ni» 

|mogła, 

W rozmaity sposób wad nig się 

Jznęcała, 

Nawet do jedzenia zimną wodą 


Nie tylko że wodę, 

[wałki, 

Tak stę odwdzięczała corka dła 

lawe] matki 

1 oto jak abraszną zbrodnię ob- 

[myśllła. 

Bo gorącej wody w gatnki na 

Tstawiła, 

W tej gorącej wodue wyrodna 

córka matke po prostu ułopiła., — 

Wszyscy mniemali, że to nieszczęśli. 

wy wypadek. Atoli zbrodniarkę wnet 

spotkała zasłużona kais, Bo alo za- 

taz ра pogrzebie nawitcził ją nocą 
duch matki, 

„I rzekła te słowa: ,CGurko nia ku. 

[елада, 

Woda już ostygla, jam nie мук. 

[рапа ' 

W okropnym przest: и Ви zasnęła 

[zemdlona, 

Aż była poduszka z włosami zli 

[pion 


Odtąd duch maiki zaczął co пасу 
nawiedzać zbrodniarkę. Nie pomo. 
йа nawet przyjaciółwa, kłorą za, 
praszała na nocleg. Przyjaciółka u- 
ciekła zdjęta przerażsniem, а duch 
matki przytrzymywał w izbie wyro. 
dna córkę. Wreszcie zmusił córkę do 
wyznania zbrodni. 


„Górka do wszystkiego zaraz віс 
(przyznała 

I w гдсе pollcji sama ајр oddała. 
Serco jej pękało, włosy z głowy 
Trwała 

І krwawemi łzami ха matką pla. 
Ткала". 


Ale nie dopełniło to jeszcze kary 
за zbrodnię. 

„Во gdy osadzono Ја w więzien. 

[аут gmachu, 

Matka przyszła mówn, dodawała 


(strachu, 

1 gdy po raz trzeci ma zoha- 
|ezyła 

Zółć z żalu jej pękła, życie zakoń 
[czyła” w 


bo Towarzyszy w Woj. Krakowskim 


Prezydium W. К, it. 


postano wiło 


miesiącu kwietniu prze- 


prowadzić akcję propagandy prasowej i rozpocząć akcję zbidrko. 
wą na fundusz prasowy | wyborczy. Zbytecznym jest podkreślać 


znaczenie naszej prasy, która u 


bogaczy nie znajduja pajarcia, 


Wydawnictwo dziennika naszego boryka się a wialu trudnościa« 
mi, jakich prasa iana nie ana wcale. Dlntego obwieramy od dnia 


dzialejszogo „Łańcuch praua w y^ 


przynieść pokaźne kwoty. Część 


który powinien nam 
uzyskanych kwot przeniesiemy 


na „fundusz wyborczy", Towarzysze muszą tę akcją poprzeć jak 
najintanaywniaj i wykazać, że до oflar dla Parti naszej są zdolni. 


Wpłatr prosimy dokonywać ва konto „Napraodu” 


Nr. IV. 819 lub w kaale W, К. 


w P. К. 0. 


PREZYDIUM W. £ R. Р. Р. S. 


Pracownicy Drukarni „Naprzód“ składają na „Łańcuch praso- 


wy“ kwotę zł. 2,570 1 zwracają 
„Styl“, aby podjęli 


mię do pracowników drukami 


łańcuch prasowy. 


ЕЕС 
——– 0—0 AI PTA TROW 00H 


Nie wiadomo było zaiste, ca bar- 
dziej należało podziwiać przy tel 
mrażącej krew w żyłach pieśni, cry 
tragiczną intonację ochrypłego gło. 
su śpiewaczki, czy też przejęte do 
głębi miny przysłuchujących się ka. 
biecin i paninf, ocierających zapła- 
kane Oczy. 

„Obrażnicy* rozwieszuli na parka. 
nach | murach mnóstwo wieloberw. 
nych tanich aleodruków z postacla- 
mi świętych. Produkowany masowo 
przez niemieckie | czeskie fabryki 
wyparły dawne rodzime drzeworyty 
ludowe, klóre jeszcze w połowie u. 
hieałego wieku nabywał Grzhaw*"" 
no ndpuriach lub pałacu Spiskim, 
Kdzie sprzedawał je wiejski „oh"aż. 
niku Wojciech Bryndza, ро groszy 
15 za egzemplarze kolorowane ręcz- 
nie. Wśród oleodruków zaciekawiał 
mię zwłaszcza obraz z żywotem św. 
Genowefy i inny z niebem, стуёсет 
i piekłem, gdzie dlabły niosły grze 
szników na widłach w ogniste cze. 
Ливе. А Już najwięce| zastanawiał 
mię wlzerunsk z postacią paradnego 
dragona cesarskiego, w czerwonych 
spodniach, w niebieskiej kurtce, au. 
tymi szamerunkami i w czaku cera- 
towym na głowie. Cóż, kiedy tej gło. 
wy właśnie brakowało, w jej miejscu 
hył wykrojony pusty owalny otwór. 
Jak się później dowiedziałam 
trlalyczny ten obraz miał być pi 
miątką dla wiejskich Józków i Fran. 
ków po szczęśliwym odbyciu Ń.let- 
niej służby w „cesarskim regimen. 
cie"; w pustym miejscu miała być 
аи fotografla dzielnego woja- 

а. 


Bliżej klasztoru pozajmowały ма. 
nowiska całe szpalery tehreków, 
istny sejm dziadowaki, złożony z ro. 
zmodlonej 1 rozkrzyczenej citby, — 
prawdziwych cry udanych kalek oho. 
jej płci, grników, bezdomnych, la. 
mentujących bab x małymi dzieónei 
w łachmanach; całą tę 
zującą demonatracyjnie aw. 
kalectwo, apotkać mogłaś 
na Rękawca, później zań na którym- 
kolwiek większym adpuśńcie w bliź. 
szej | dalszej okolicy. Był wśród 
nich długowłosy alwy dalad z га 
podobną całkiem do teorbanu, 5 
docznego na „Wernyhorze' Matejki, 
był też i inny grajek, kaleka hex ro- 
ki | skrzypek. Grał na akrzypcach 
w ten aposób, że miał zamiast ręki 
przymocowany patyk, do którego 
znów przytwierdzony hył amycaek 
do wodzenia pa strunach, Wygląd 
tego nędzarza był niesamowity. — 
Zdawało się, że to aama Smiler w 
awojej osobie EST amyczak w 
chudych piszczelach + wodzi nim ра 
stronach, Juk na znanym obratte w 
kościele Bernerdygów, 


Bezpośrednio przy starożytnych 
murach świąlyni, fundowanej w XU 
wieku przez możnego rycerza Jak. 
Gryfitę, w klórej spoczęły w XIN 
kości błog. Bronisławy, wzbijał ай 
ku niebu ca chwila powaźny dźwiył 
dzwonu, górujący nad kiermagzowi 
aymfonią ulicy, Kościół pa brzeg 
wypełniała cizba pobożnych, żarliw. 
ai pokutnicy kładii się krzyżem ns 
marmurowe] chłodnej posadzce. — 
Wielu uczestników odpustu wędro. 
walo następnie na wzgórze aalwalor- 
skie, nawiedzając otwarty w iym 
dniu drewnlany ośmioboczny kożció. 
lek św „Małgorzaty, orar lyln legen. 
dami osnuly uraslary kościół bw. 
Salwatora. Za — opuszczone wnetrze 
kościółka áw, Małgor: dziwnie 
kojarzyn się w ше] świadomości z 
kaplicą, w której gudlarz a „Dalm. 
„uw przyzywał zwidy amgrohowa; 
tak właśnie wyobrażałem sobie pa. 
stać owej kaplicy, służącej za tło dla 
tajstanych obrzędów obcowania ży. 
wych z umarłymi. W Койсівів ów. 
Salwatora najwięcej uwagi poświą- 
cano starodawnamu ohrazawi Chzy_ 
slusa grzucującego złoty Irzew)czak 
uboglemu akrzypkowi, Przylaczana 
legendę о tym [akcie z głęboką wia. 
rg, iż wydarzył się on rzeczywiście 
kiedyś w lym kościele. Stąd wielu 
udawało się dalej, ku długiej kaas- 
tanawej alel na grzbiecia wzgórza 
św Bronisławy i ku kepcowi Bo. 
ciuszki, тайшде aig widokiam wie. 
seanej і świeżej runi і pogodpymy 
uśmiech zn 4łońcą,. 
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A, 


ła się na majątkach junkierskich 


Э 


opiera 


Przez 20 lal niepodległości mająt. 
kı niemieckie w Zachodniej Polsce 
były ośrodkiem dywersyjnej i szpie 
fowskiej działałności hitlerowskiej. 
fiezwzględna wrogość obszarnikć 
niemieckich wobec państwowości 
polskiej była powszechnie znana. 

Kilku z nich wskutek zbyt krzyczą- 
rego szkadnictwa zostało wysiedlo- 
nych (Е. Rodemacker, Grass, Koer. 
Бег, Goltz). Mimo to, піс myrócona 
uwagi ma działalność pozostałych. 
Nszelkie ostrzeżenia padały w próż. 

ię. 

Po dojściu do władzy rządów hi- 
Ilerowskicli zaczęto БҮЛК. 
przygotowywać akcje odwelowe, 

tym okresie majątki niemieckie 
przystąpiły da sysiematycznej akcj: 


it. p. Do Polski przys 


Лапо szpiegów i dywersantów. Oży. Шъ 


wione stostmki z ukraińskimi orga 
nizacjami faszystowskimi, zasiłki dla 
nich, transporty broni, wszystko tol 
odbywało się za pośrednictwem ob- 
*zarników niemieckich, klórzy w 
swych  cnalątkach zorganizowali 
przemyt, rozdział transportów, їла. 
#&тупу i schromy dla przekraczają. 
cych granice szpiegów i dywersan: 
tów, punkiy spotkań i wysyłkę spra 
wozdań i raportów do centrali w 
Berlinie, Й 

Majątki niemieckie były wyko. 
rzystane dla sporządzenia dokład, 
nych planów i map slrategicznych 
naszych terenów zachodnich wzdłuź 
calej nieoma| granicy na szereg kil 
lometrów w głąb. Plany te obejmo: 
wały nie tylko drogi, plastykę tere. 
nu i najważniejsze punkty = 


ne, lecz również i nasze poczynania 
obronne, rozmieszczenie formacy, 
wojskowych, punkty oporu. 


MIAKZY 1 FKŁADT шич 
FE Dok JEXAKOW 


Wiezależnie od tego, majątki nie- 
inieckie slanowiły centrum prze- 
szkolenia dywersantów niemieckich 
w Polsce; tu odbywali oni swe Суј. 
czenia, ubczpieczeni od wglądu 
niewygodnych obserwatorów, Przy. 
Rotowywali się do poparc: 
wojsk niemieckich ma tyłach armii 
polskiej. Jako bazy wypedowe na le- 
ren Polski, stały się one cennym na 
bytkiem szlabu niemieckiego. Za. 
maskowane bunkry, skrytki, cały 
system prac ułatwiających szybkie 
posuwanie się najeźdźcy w głąb kra. 
ju, słanowiły podstawowy znaleriał 
oporacyjny przy opracowaniu рід: 
nów agresji. 

; Nim jeszcze armia 
wkraczyła na tereny Polski, 
dzięki majątkom niemieckim znajdo* 
wały się na naszym terenie silne od. 
działy, tzw. piątej kolumny, częś. 
ciowo'przyhyłe z Niemiec, 'częścio- 
wo stładające się z Niemców піеј- 
всочуусЬ, obznajmionych z terenem. 


niemiecka 
już 


« Szeroko rozpisywała się prasa nie. 
miecka w latach 1939 i 1940 o rzeko, 
mo popełnianych przez Polaków 
nordach na hudności niemieckiej 
Nie pisała jednakże о tym, że byli 
przeszkoloni na naszych 
zachodnich dywersanci 
pod komendą przybyłych z Niemiec 
oficerów, 


ы т ТҮ үсү єй 
маги 


„ Blyskawiczna klęska, Jakq ponie 
śligmy w 1939 r., była spowodowana 
mie tylko miażdżącą siłą przeciw: 
nika przygolawania, poczynione 
w kraju ma całym obszarze, dokona- 
ne dzięki właśnie tej otwartej gra. 
пісу umożliwiły armii niemieckiej 
przeprowadzenie działań pomocni- 
czych odrazu na całym obszarze Pol 
ski przy nikłej iylko pomocy skocz- 
ków spadochronuwych, 
. Niejednokrotnie dziwiono się, że 
dowódcy oddziałów niemieckich 
апай dokładnie tereny, na których 
operowali, często nie posługując się 
nawet planami, Po opanowamu na 
j ważnych osiedli,» 


U 
Jakby 4 a 


ШИ 
terenach 
działający 


ha 


АР 


już upatrzone, Nikt nie domyślał 
się nawet wówczas, że oficerowie 
ci niejednokrotnie już w cywilnych 
ubraniach, przeprowadzeni przez 
granice przy pomocy niemieckich 
kolonistów, odbywali wycicozki w 
głąb kraju, badając dokładnie wy- 
znaiczone subie odcinki, na których 
mieli w przyszłości przeprowadzać 

i operacje. м 

O рспеїгасјі' niemieckiego wywia. 
du w Polsce świadczyły wypadki do. 
starczania do oddziałów polskich 
uszkodzonej amunicji i sprzętu, Ву- 
ły to transporty sprowadzane z Nie 


Ludzie naszych szeregów 


„łeodor” -- człowiek walki 


Wspomnienie o Adamie Rysiewiczu 


Lata konspiracji zamknęły w so. 
е dzieje walki wielu towarzyszy, 
których peświęcenie i praca torowa. 
ly drogę do Polski socjalistycznej. 
Bohaterami tej walki byll ludzie 
młodzi, bojawcy, o których dzisiaj 
jeszcze się malo wie i pisze. 
Kraków hył w czasie konspiracji 
jednym z glównych ognisk tej wał. 
ki. Silna organizacja P, Р. S.owska 
rozwinęła tu w trudnych warunkach 
Менеска działalność bojową i moli. 
tyczną, m duszą tej organizacji był 
przez długi czas jeden z najdziel. 
nlejazych ludzi naszych szeregów 
„Teodor“ — Айат Rysiewicz, 
Adam Rysiewicz urodził się dnia 
18 lutego 1918 r. w Wilczyskach 
pow. Grybów. Pochodził z rodziny 
urzędniczej a starych tradycjach de. 
mokratycznych. Studia średnie uko 
czył w Nowym Sączu. Już w gimna- 
zjum był on przywódcą wielu kół 
mlodzieży, która аір wokół niego 


grupowała. W roku 1937 zapisuje się 
na wydział prawa U. J. w Krakowie 
i rozpoczyna ożywioną działalność 
w ZNMS, а następnie, po jego тот. 
wiązaniu, w Sekcji Akademickiej 
PPS. W tym czasie jest on едал. 
klem O. K. R. P. P. S. — Kraków, 
jako kierownik wydziału młodzieży. 
„Po zakończeniu wojny rozpoczyna 
a miejsca działalność konspirzcyjną 


W zamierzeniach Biura Kartogra. 
ficznego jest wydanie wietkiego al. 
lasu Polski, któryby zilustrował ca. 
dakształł zagadnień geograficznych. 
W pierwszym rzędzie będzio wyda- 
ma mapa zniszczeń wojennych, jaka 
naukowy dokument historyczny. =— 
Będzie on dokumentem, jak kraj 
nasz ucierpiał і Jak wyglądał przed 
wojną, w jakim stopniu został przez 
Niemców zniszczony i czego będzie 
domagać się ad światła, aby mógł 
dżwignąć się po tym sirasznym kū- 
taklizmie dziejowym і odbudować. 

Ustalono następnie, że atlas będzie 
miał naslępujące karty: położenia 
Polski w Europie, serię тар hisia- 


ша b а 


uwzględnieniem 


początkowa na Śląsku, następnie * | 


Wieiki Atas Polski 


<ycznych і prelislorvcznvch. таре 4 


ШЕЛ ЫШ 


miec, celem wywoływania w woj. 
sku demoralizacji | popłochu. 

* Rola jaką odegrały w kampanii 
1939 r. niemieckie mająlki, położo. 
пе ma naszych zachodnich grani- 
cach, była olbrzymia. Warto zazna- 
czyć, że dużo zawdzięczają Niemcy 
polskim ziemianom, arystokracjj i 
clementom tzw. narodowym, które 
dążąc do ratowania stanu posiada. 
ma wielkiej własności, przyczyn 
się do zachowania majątków jum. 
orskich, oddając w len sposób 
vielką przysługę szłabowi -niemiec- 
kiemu. JERZY GERO. 


Krakowie, gdzie wraz z tow. Cyran. 
kiewiczem, Marianem Bombą i Ste- 
fanem Rzeźnikiem tworzą trzon ог. 
ganizacji PPS.owskiej na  lerenie 
województwa krakowskiego. 

Ро aresztowaniu tow, Cyrankiewi. 
cza, Teodor obejmuje stanowisko 
pierwszega sekretarza podziemnego 
OKR, kierując calą pracą politycz- 
ną i organizacyjną. W pracy tej Te. 
odor jest niczmordowany. Trzeba 
znać pracę w konspiracji, aby oce. 
nić ogromny wyniłek * poświęcenie 
lego człowieka, Pseudonim jego jest 
znany Wszystkim konspiratorom — 
pepesowcom, Teodor w pracy swo- 
jej ogarnia całe województwo, jest 
na Podhalu i w Chrzanowie, w No. 
wym Sączu і w Bochni, w Wleli. 
«a і Gorlicach. Bierze czynny udzial 
w redagowaniu pisma podziemnego, 
pomimo olbrzymiej pracy politycz. 
nej, interesuje nig żywo rel- 
skową, twarzy oddzialy bojowe PPS 
t. zw, Sacjalistyczne Bataliony Śmier- 
ci, sam niejednokrotnie Шеге czyn. 
ny udział w akcjach bojowych, or. 
ganizuje pomoc więźniom Oświęci- 
mia. Mlody, energiczny, nadzwyczaj 
zdolny potrafi znaleźć wyjście z ka: 
© gytuacji, poprowadzić każdą mk. 


cję: 

ina z jego ambicji było wyrw. 
mie z Oświęcimia tow. J. С. ki 
wieza, W czerwcu 1944 uda, do 
Rzeszy w okolice Oświęcimia, by 
osobiście pokierować akcją uwalnie- 
nia więźniów. Przytrzymany 23.go 
czerwca wrnz z trzema towarzysza. 
mi na stacji Ryczów ginie w walce 
ad kuli S5.mana broniąc się do 
końca. 

Wraz z nim giną dwaj jego towa- 
tTzywze, 

Wielu z bojowników konspiracji 
padło na (takich nieznanych nikomu 
polach walk, wielu zginęło za dru. 
tami koncentracyjnych obozów, ale 
czyn ich nio zginął! — nie zginał 
też czyn „Teodor: — Adama Ry. 
miewicza. Żyje on wśród nas, takim, 
jakim żeśmy go znali i kochali — 
ofiarnym, odważnym, nieugiętym. — 
Żyje i prowadzi пая dalej w walce 
о Polskę socjalizmu. 

„Teodor* — Adam Rysiewicz był 
człowiekiem walki. Zginął jak żoł. 
Чет: Socjallzmu. 

Niech mu pomnikiem Бейше ta 
Polska, która 2 krwi jego i jemu po. 
dobnych wyrosła. Cześć bohatero 

7. 


200 m. jako średnicj wysokości kra. 
ju, mapy hydrograficzne lądowe 2 
morskie, mapę mor[ologiczną, pelro- 
graficzno-glehową, _ stratygralicz 
zwykłą ze zdjęciem A.rzędowym i З. 
rzędowyn, tekloniczną bogactw na. 
turalnych, klimatologiczną i geogra. 


ficzną, geobotaniczną, zoograficzną 
á użycia ziemi. 
W części historycznej ujęle zosta. 


nie zagadnienia od czasów wczesno. 
słowiańskich z history 
ściem do ostatniej wojny, 
jej przebiegu, z uwzględnieniem u. 
działu oręża polskiego pod Narwi. 
kiem, Tobrukiem, Berlinem, ze wska. 
żamiem miejsc, ilustrujących boba. 
terstwo Polsków w takich miejscach, 

. < posle 


аё эль» | 
poziomicy == |pv..y, koncentracyjnych iu. (Ы. u.) р * 4— 


Za trzy lata 

W trzyletnim programie rozbudo. 
wy gospodarczej Polski przewidzia- 
ne są następujące plany: rozbudowa 
urządzeń energelycznych, dzięki cze. 
mu produkcja wzrośnie z 3 miliard. 
500 milion, kWh do 7.000,000.000 
kWh. Zbudowane zósianą potężne 
wytwórnie, орагіе o zużytkowamio 
marnującego się miału węglowego: 
na Śląsku, Zostanie stworzony ogól. 
no państwowy sysiem energelyczhy, 
przez budowanie 1.400 km sieci wym 
spkiega napięcia, dzięki czemu һе. 
dziemy mogli rozbudować przemy. 
sły chemiczny, cynkowy, miedzi 
aluminium oraz zużytkować energię 
elektryczną dla potrzeb kolei, zelek- 
tryfikować 40% naszych gospo. 
darstw rolnych. 

Za trzy lala będziemy produkowali 
rocznie 100 milionów ton węgla 
wobec 38,000.000 przed wojną, przez 
со Polska stanie się światowym eks. 
porlerem węgla i w związku z tym 
będzie mogła otrzymać szereg arty. 
kułów produkcyjnych i konsumcyj. 
nych. 

Produkcja stali doprowadzona zo. 
stanie da 2,000.000 ton racznie wobec 
1,400.000 ton przed wojną. Przemysł 
melslowy produkować będzie 5.000 
obrabiarek, 320 parowozów rocznie, 
20.000 wagonów, Za rzy lata uru. 
chomimy nowe gałęzie produkcji: 
traktorów, silników spalinowych, 
barek holowanych i mapędzanych 
holowników, mechanizmów dla od. 
budowy wielkich robót ziemnych, 

sgilzeń przeładunku i załadunku 
morskiego i rzecznego, statków rze. 
cznych | statków morskich, W tym 
też czasie powstanie w Polsce nowy, 
przemysł metali lekkich, 

W zakresie przemysłu chemicznó, 
go uruchomimy produkcję paliw 
płynnych do poziomu 60.0 ton 
rocznie, gumy asynietycznej 10.000 
tom rocznie, benzolu — 60.000 ton; 
podniesiemy produkcję mawozów 
azotowych do 160.000 ton, podwyż. 
szymy produkcję tkanin hawełnia, 
nych do wysokości 60.000 ton rocz. 
nie, а nasze koleje będą w stania 
załadować ponxd 20.000 wagonów, 
zamiast 15.000 przed wojną, 

Za trzy lata zelekiryfikujemy че. 
те} katowicki, 100.000 ciężarówek 
krążyć będzie po naszym kraju, 
przeprowadzimy wstępna prace w 
awiązku z regulacją Wisły a na na. 
szej arterii wadnej ruch towarowy 
wyniesie 8,000.000 ton rocznie, Peł. 
mą życia tęlniło będzie wybrzeża 
morskie od Świnoujścia da Elbląga 

W konsekwencji popierania ws 
wzmażemy produkcję maszyn тош 
czych, nawozów sztucznych, elek. 
tryfikacji, melioracji i zwiększymy, 
dwukrolnie naszą produkcję rolńia 
ста na głowę ludności, 

Ża trzy lata hędziemy krajem, w 


którym dość będzie żywności, odzie. 
ty RZN " ich dóbr, jakie są 
owi 


1. Zjazd młodzieży 
akademickiej 


Warsawa (SAP), W dniach 2% l 
29 kwietnia r. b. odbędzie sig w Магі 
szawie I Powojenny Ogólnopolskia 
Zjazd Akademickiej Młodzieży, Socjań 
listycznej. 

Zjazd ma na celu ustalenie ni 
form organizacyjnych i metod prad 
cy dla akademickiej młodzieży | 
cjalistycznej. Zjazd rozpoczyna gi 
dn. 23 b. m. o godz. 9-tej w soli ВОК] 

Program Zjazdu .dn. 28 b. m. godzi 
9 Część oficjalna w sali BGK, a nal 
stępnie zagajenie i powolanie Pred 
zydium, odśpiewanis „Czerwonega 
Szlandaru*. Б 

Zjazd powita tow. premier Osåbka 
Morawski, w imieniu OM-TUR prze- 
mawiać będzie tow., Obrączka, а 
imieniem PPS — tow, Cyrankiewicza 
Następnie zabiorą głos przedstawią 
ciele Organizacji Młodzieży AZWM, 


ZMD, „Wici“. 

O godz, 15.tej w sali KG OM-TUR 
(ul. Mokotowska 3) ќат, dr Hoch 
feld wygłosi referat ideologiczny, 
„Cele i zadania Ak. Madz. Socjal, 
stycznej”, po czym odbędzie się dyx 
skusja, 
© Dnia 29 b. m. godz. 9 nastąpi oda 
czylanie, przedyskułowanie i prz 


jęcie deklaracji adeowi statutu 
programu pracy, a o godz. 15,tej 2 
wybór władz centralnych ZNMS, 


ера 


"zmickicił 


7-1 przybędą «еї 
w 


Żadna praca nie hańbi! Powtarza. 
ту {а zawsze Ale nie każda praca 
jeat przyjemną, nie każda praca przy 
nosi ze sobą zaszczyty, ordery, dyplo 
my, uznania. I każdy ceni swą ргасе, 
ale nie każdy przyznaje się do pra- 
cy swej, jeśli nie przynosi ze sobą 
arierów, medali, odznaczeń... 

U 


„Przychodzą do nas lowarzysze ko- 
tejarze, tramwajarze, robotnicy elek. 
trowni i przypommają, jak to zaraz 
Ro wypędzenfu okupanta wzięli się do 
roboty, Chwalimy ich za lo, pamięta- 
my, że winni, choć num ciężka w pań- 
mwie i w samorządzie, olrzymywać 
godziwą zapłatę, вру móc związać Ко, 
niee z końcem, A gdy nam trudno 
przyznać takie płace, jakie im się na- 
GL przypoininają num, że przecież 
zażdy bilowat, wyprodukowany przez 
nich, każdy bilet tramwajowy czy ko- 
wjawy, każdy ładunek kolejowy, jaki 
wyśransportują — przynoszą z sobą 
nie tyle hrzęczącą, ile szeleszczącą mo. 
пете... a więc że bez ich pracy nie 
«płyną grosze, złote czy zlotych lysią- 


е. I robi się nam smutno, że na po- 
siedzeniu Rady Miejskiej nie możemy 
гне takiej podwyzki, która, 

zmlatwiła ich usprawiedliwione, 
słuszne, ludzkie żądania, 


Przychodzą do nas urzędnicy archi- 
мша miejskiego albo tercjani szkolni, 
albo robotnicy drogowi 1 przypominają 
nam, że przecież po wypędzeniu oku- 
pania wzięli się do roboty, by jak naj. 
kiybciej naprawić to, co okupant zni- 
uzczyj, uruchomić sale szkolne, posc- 
gregować nowe wpływy do archiwum 
akt dawnych, naprawić szosy і (го. 
шагу. Chwalimy ich za to ı smulno się 
nam robi, że — choć praca ich 
przynosi ani »twardych'«, ani »mi 
kiche zlotych ze sobą — nie możemy 
па Radzie Miejskiej przeglosować ta- 

kich dodatków do plac by archiwiście 
zapłacić tak, by miał | na urlop wa. 
kacyiny i mógł płuca adczy 
lu akt dawnych, by opłaci 
za jega ciężki trud, by za »nicintralnąe 
robote pary, naprawie gościńca zapew- 
nić robolnfkowi życia spokojne, Jesteś, 
my przecież jeszcze bardzo biedni, A 
ądania tych wszystkich, którzy skro- 
funle pukają do naszych serc i móz. 
gów są tak strasznie małe 1 tak 
strasznie słuszne... 

е 


` 
Stanęla grupka radnych miejskich 
а prezydentem Wolasem na czele przy 
23840 GERE plant w ul. Ро. 
ciakiej, Z niedalekich plant bila wio- 
ma, życie, radość, słychać była szcze- 
Мо! dzieciaków, klóre jeszcze nic wie, 
dzą, co {о trud т mój.. 
Z olworu niedużcgo raz ро raz wy- 
mągają robotnicy na żelaznym łańcu- 
chu wiadra pełne nieczystości klo- 
кезпусһ, Napełnia je na dole w kana 
сек, człowiek ciężkiej i jakże 
przykrej pracy, Praca sanitariusza 
rzy ciężko chorym człowieku 
ut mleraz bardzo przykra, le. 
kara poświęca cię przy łóżku cho 
rego, ale czy można porówny- 
wać pracę ich przy człowieku, je- 
szcze żywym, którego się raluje, z pra 
та tego wnieznanego bohatera pracy« 
lam па dole. Pracują po 3 godziny 
rzędu, w strasznej atmosferze, bez 
praca ich пів przynosi z sobą 
wderów, odznaczeń, cisi zjeżdzają w 
lych samych wypróżnionych kubłach 
wdół a po 3 godzinach wyjeżdżają w 
h samych kubłach, w których przez 
te ту wyciagają robotnicy nieczy= 
Ailo prda] plant, pelnych wiosny, 
ości azczebiotu dzieci, które nie 
mdedzą Jeszcze, co to Jest trud, znójm 
Wyciągają wgórę lych »nicznanychą 
kiórych praca nie przynosi anı sze- 
laązczącej, ani brzęczącej monely, та 
a Robotnicy Kanabzacyjni wiiaję 
stę a nrerydeniem, z low. Ji. Drobne. 
D.:icwieckim, a za chwilę A 
w dół, wziąwszy na siebie komm 
[к 1 buty gumowe, by wysyłać 
ga wierzch wiadro po wiadrze., — 
LM ха murem siedzę w więzie- 
Mu el którzy pod Sukiennicami ku- 
pają ki а ra nie zegarki, AE a 
баја dolary a polem w „Feniksie" 
ску „Cyganerii wymyślają na bez- 


gykładną bezczelność robolników z 
EE! Kanalizacji, że za swą рга. 


lą więcej, niż otrzymują, а 
оја па miesiąc tyle, ile ci z 
олаш św. Michała" wydają w 
300 zł 
- 


zł. 


к 
i 
| Londyn (PAP), 


КАРЛО 


Gloria, Gioria Labori!-Sława, Sława tracy! 


Rajcowie miasta stołecznego і Еб. | podzelowanie jedynych 


trzewików, 


lewskiego zechcą podnieść należylość | jakie jeszcze ma biedny urzędnik są. 


za wodę którą przepłukują kanały, i 
za kanalizację a obywatele „z іпіеја. 
tywą prywatną* wymyślać będą na 
„czerwony magistrat", który tylko 
podnosi, і podnosi, 10 сат za prąd 
elektryczny to znów za Ват, lo znów 
bilety tramwajowe podraża. Йусегте 
spod znaku „inicjatywy prywalnej %, 
ci spod Sukiennice і z wygodnych 
pensjonatów wymyślać będą, bo wy- 
myślać muszą. A my cenimy kazdą 

cenimy ludzi pracy i о każdej 
przyrzekamy im, Że nie peze- 
staniemy walczyć о inne, lepsze ju. 
tro, aż nadejdzie dzień zapłaty, w któ. 
rym za tę konieczną pracę, ża tę pra- 
се społeczną za tę pracę ofiarną, о. 
trzymywać będzie robotnik kanali. 
zacyjny taką zapłatę, by ро 0 godzi- 
mach pracy, mógł korzystać naje. 
dzony i syty z wazystkich owoców 
kultury i cywilizacji, by dzieci jego 
mogły na planiach szczebiotać we. 
soło, pewne, że otrzymają kolację i 


śniadanie i nie będą nigdy głodne! 


„Czerwony magistrat", bo tak sig 
w skrócie popularnym nazywa Rada 
Miejska ё Zarząd Miasta, nchwalił 
specjalną „daninę szkolną“ na re- 
mont zniszczonych | zdewastowa. 
nych gmachów szkolnych, aby na. 
aze dzieci uczęszczać mogły do jaa- 
nych, pięknych szkół, by w oknach 
były wszystkie szyby, by w zimie 
było dzieciom ciepło. „Daninę szkol. 
па“ zatwierdziło Wojewódźtwo. 
Danina miała być spłaconą przet 
tych sławatnych palristów, którzy 
mają sklepy 2 wystawami pełnymi 
frykasów, warsztaty ze zwariowany. 
mi cenami za uszycie ubrania czy 


dowy czy skarbowy, wo!ne zawody, 
«lóre ris мл 028, ©0 t) są „айуу 
ceny‘. I kicuy już wpłynęła część 
suk nam baritżo polrzeb'j damny i 
cieszyły się komitety 1odzicielskie, 
że to dzieci nasze wrtazcie z przy. 
jemnością chodzić będą do szkoły. 
Izba Handlowo - Przemysłowa, orgu- 
nizacja sytych i niepragagcych, wnio. 
sła do Prezydium Kuajowej Rady 
Narodowej proiest. N3) tak... Fraze- 
sować ci ludzie o Ojcząźnie umieją, 
usta pełne narodowych frazesów o 
mauce, o tym, jak to książki mają 
wejść pod strzechy, ale to — panie 
dziejku — wszystko dobre, tylko bez 
„daniny”.. 

„Choć stare łotry, nocy dzieci, na. 
wiązać chcą stargang nić, 

Со rłe, to w gruzy się rozleci, Со 
dobre, wiecznie hędzie żyć!" 

Będzidmy tę ieśń naszą Śpiewali 
1 maja. Będziemy przypominali, że 
nie walno nam zaprzestać walki tak 
długo, jak długo trwa jeszcze ustrój 
kapitalistyczny, jak długo mogą pro. 
tasty mytych wstrzymywać ofiarność 
konieczną па celie oświaty, jak dłu- 
go nasi towarzysze kanalarze będą 
zjeżdżali w doły kanalizacyjne bez 
pewności, że dzieci ich do azkoły nie 
bedę chodziły hex śniadania, ż6 bę- 
dą mogły azczehiotać w przepiękne 
dni wiosenne... 

Те) wielkiej pracy, cichej pracy, za 
którą nie spada deszcz ordarów i od. 
зпасзећ, wyrażamy pełną cześć, kpie- 


wamy jej: 
SŁAWA, SŁAWA PRACY! GLORIA, 
GLORIA LABORI! 
Dr. Bolesław Drohner 


Monarchiści greccy u władzy 


Agencja Reutera 
donosi, że regent greck| arcyhiskup 
Damaskinos przyjął ślubowanie no. 
wego rządu greckiego х premierem 
Konstantym Tsaldarisem na czele. 
W skład rządu wchodzi: 16 minl- 


stirów i 5 podsekretarzy z partii po- 
pulistów, 2 ministrów narodowolibe- 
ralnych і 1 minister z parti refor. 
misiów. Wszyscy ministrowie «4 
monarchistami, 


Wykup Chire) pejsek текие od repatriantów 


Warszawa (SAP). Podczas poby. 
lu na terytorium ZSRR w czasie woj- 
ny, obywatele polscy, uchodźcy х te. 
renów okupowanych przez Niemców, 
pracowali w przemyśle wojennym 
ZSKR, kując w ten sposób broń 
przeciwko wspólnemu wrogowi obu 
słowiańskich narodów. 

Na przestrzeni lat 1945—46, na 
równi ze epołeczeńsiwem radzieckim, 
Polacy subskrybowali rozpisane we. 
wnętrzne pożyczki ZSRR na cela wo- 
jenne. Obecnie, gdy weszła w życie 
umowa repalriacyjna i Polacy ma. 
sowo wracają do Polski, obligacje 
radzieckich pożyczek wojennych 20. 
stały przez repatriantów złożone w 
bankach radzieckich за pokwitowa- 


niem. Pokwitowania te zostaną zre. 
alizowana w Polsce przez Polski 
Bank Narodowy, na podstawie roz. 
liczenia między obydwoma zaprzy- 
jaźnionymi państwami. 

Za względu na to, ќа repatrianci 
zwracają się Już o zwrot pożyczek, 
Poliki Bank Narodowy wyjaśnia, że 
w tej chwili toczą alọ ostaleczna го. 

owania z Państwowym Banklem 
Radzieckim w аргана jak majazyb. 
sz] realizacji obiigacyj wojennych, 
jących w posiadaniu Polaków w 


h 
P 
Przystani 


e 
lace 
Polski Bank Narodowy 
wkrótce Чо wypłacenie aubskry| 
ych апт, 


wan: 


Londyn (PAP) W czasie ostatniej 
debaty parlamentarnej, poseł Dribetą 
zwrócił sig da przedstawiciela rzędt 
x zapytaniem, cry będzie złożone о 
świadczenie w sprawie powstania w 
brytyjskiej strefie okupacyjnej Nie- 
miec partii pod nazwą „Deutsche 
Aufbau", Partia ta jest kierowana 
przez b. hiflerowców, Przedstawiciel 
rządu oświadczył, że partia „Dent. 
sche Aufban" powstała na wiosnę 
ub, oku w Szłezwigu-Holsztynie 1 li- 
czy niewielu członków. Osoby, które 
były aktywnymi hitlerowcami, wy. 
łączone są z łycia politycznego w 
brytyjskiej strefie okupacyjnej. 
Poseł Britt zapytał przedatawicie- 
la Foreign Office, Jaką akcję padej- 
ma władze h skio w sprawie 
1999 oficerów armii greckiej, którzy 


EB nóg i rąk 


oraz wszelkie 
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wyroby wchodzące w zakres bandażownictwa | оморе! 


przednio służyli w kierowanych 

przsz Niemców batalionach bezpie. 
czeństwa. Listę tych oflcerów i szcze 
góly ich działalności w czasie okupa. 
cji niemieckiej doręczono alianckiej 
miaji obserwatorów, Podsekretarz 
tanu Mac Neil odpowiedział, że za 
prawę tę jet odpowiedzialny rząd 
grecki, 1 że rząd brytyjski nie podej. 
mie żadnej akcji. 
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Strajk w Bombaju 


Londyn (PAP). Agencja Reutera 
donasi, że w Bombaju wybuchł strajk 
okupacyjny 4.500 pracowników war. 
sztaiów kolejowych. Żądają oni pod. 
wyżki płac araz alosowania przepi- 
sów o awansach, 


Wehrwolfy 


także w Ausrrii 


Wiedeń (PAP). Władzom sojusz. 
niczym udało się wpaść na trop silnie 
rozgałęzione] organizacji „Wehr. 
wolt", klóra przyjęła zamaskowane 
mieno „Kinderstuven“, Centrum or- 
gamizacji wykrylo w Niemczech, ро 
aresztowaniu kilku studentów, 

z Willi Heidemanem na czele. 


Nowa zbrodnia bandytó w 
NSZ 


Będzin (PAP). W Wójlkowicach 
Kościelnych, pow. będzińskiego od- 
był się z udziałem wisiotysięcznych 
tłumów ludności i delegacji organ. 
zacji 4 autowarzyszeń aspołecznych, 
manifestacyjny pogrzeh zamardowa- 
nych we waj Marianki przez bandy 
NSZ, funkcjonanuszy Milicji Obywa- 
telskiej: komendanta posierunkg M, 
О. śp. Franciszka Adamczyka i 814- 
regowego śp. Jana Wikiora. 

Obaj milicjencj dnia 13 lutega br. 
w czacie pełnienia obowiązków ałuż- 
bowych natknęli się w jednaj а cha. 
їр na uzbrojonych bandytów a NSZ, 
którzy ich w beatlialski sposób en. 
mordowali, zaś zwłoka zakopali w 
pohliskim zagajniku. 

Po dłuższym śledztwie 1 poszuki. 
waniu zaginionych organa ke. 
czeństwa odnalazły zwłoki milajam . 
tow 4 wpadły na trop bandytów, ta 
kiórymi wszczęto pościg, Pożcią do- 
prowadził do unieszkodliwienia 4 u- 
jęcia kilm członków bandy, 

—:— _ 


Ameryka z pomocą 


głodującej Europie 

Waszyngton (PAP). Рев. Tramin 
wystosował depaszę da przebywają 
cego w Kairze przedaławiciela ame- 
rykańskiej kamlaji tywnościow! 
Hoovera, wzywając go 
miastowógo powrotu da 
noczonych. Prezydent stwierdził, іх 
Hoover powinien jak najprędzej zdać 
sprawę к poczynionych apostrzeżcii 
w głodujących pańatwech enropej- 
skich, ahy przekonać naród amery 
айа! o koniaczności udzielenia na. 


kich farmerów, posiad 
sy pszenicy, do wszystkich spółdzie] 
ni rolniczych i towarzystw transpor. 
towych, aby przes ścisłą wapółpra 
се przyśpiensyły wysyłkę zboża da 
Europy. 

| |—i— 


Podwyżka 
dla robotników portowych 


Gdynią (SAP). Od dłuższego crota 
rnbotnicy portowi domagali się pod 
wyłki zarobków. Obecnie, пп «ii 
tek porozumienia między zwiazn о ) 
zawodowym robotników ро n 
1 związkiem ekspadytorów 1л 
robotnicy uzyskali 50% pors 
oraz gwarancję 75% średnich ~ 
robków tygodniowych w w: > 
gdy nie pracują pełny tydzien. 


Kiedy powstanie 
nowa Międzynarodówka ? 


AP (SAP). Na zjeździe włoskiej 
socjaliwiycznej przedstawicieł 
delegicji brytyjskiej oświadczył, że 


przed. ostatecznym тргесугатап: о 
stanowiska kommistów w atosunki 
do  aocjal.damokratów,  zocjaliżć 
brytyjscy Ша uczynią піс dła stwo 
rzęnia organizacji międzynarodowej. 
Dopiero po konferencji w crerwcu 
Brytyjska Partia Socjalistyczna da 
odpowiedź na propozycje komuni- 
їй co do utworzenia mięfizynuca. 
dówki, 
— j 
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Sergiusz Jesi 
(W 


„Jestem ostatnim wsi poetą” 
(S, Jesienin: „Do Marienhofa' 


Sergiusz Jesienin, urodzcny w 
roku 1895, pochodził z włościan 
Riazańskiej gubernii. Lata dzie- 
cięce spędził w domu swego dzia. 
da, zamożnego slaroohrzędowca. 
W wieku lat 16 skończył cerkie- 
wno-nauczycielską szkołę, 

Wiersze zaczął pisać już w wie. 
ku dziecięcym. W 1912 roku przy- 
jcchał do Moskwy i wsląpił do 
kółka literackiego im. poety lu- 
dowego Surikowa. Pracując w 
drukarni nawiązał przejściowy 
koniakt z lewicowym ruchem so. 
cjalislycznym. W 1914 roku prze- 
niósł się do Petersburga, gdzie 
zapoznał się z poetami: A. Poto- 
kiem, $, Horodeckim, Z. Gippius, 
N. Klujewem. Obcując z nimi, 
śluł się gościem hurżuazyjno. 
szlacheckich salonów, w klórych 
kwiły mistycyzm i aspołeczność. 

W 1916 roku wydał pierwszy 
zbiór naslrojwych liryk, przepo- 
jonych głębokim uczuciem i tęs. 
knalą, р. t. „2090921“ (,;Raduni, 
са“). agante- 

Ху 1917 r. zaprzyjaźnił się z li- 
teratem lewicowym Iwanowem— 
Razumnikiem, i pod jego wpły- 
wem nawiązał stosunki z lewymi 
„eserami” (socjalistami . rewolu« 
cjonistami); lecz wkrótce porzu: 
сїї zmowu pracę społeczną, Tym 
razem dla „imaginizmu", kierun- 
ku poetyckiego, który przyszedł 
po syimbolizmie i dążył do obra. 
zowości w poezji. Razem z poetą 
Szerszeniewiczem, Jesienin był 
w latach 1819—1921 czołowym 
poełą „imaginiemu”, W tych la- 
tach podróżował po Europie Za: 
chodniej, Ameryce i Persji. 

Pod wpływem swej przyjaciółki, 
tancerki Izadory Duncan, zusma. 
kował w zewnętrznej kulturze 
Zachodu. Zaczął się okres „wiel- 
kopuńskich" rozrywek, pijaństwa, 
łobuzerii. Ten tryb życia dopro- 
wadził go do ciężkiej neurastenii 
i samobójstwa. Dnia 28 grudnia 
1025 roku Jesienin powiesił się 
w hotelu „Angleterre“ w Lenin. 
gradzie. Przed śmiercią przeciął 
sobie żyłę i napisał własną krwią 
ostatni wiersz: 

„Umrzeć — nie jest to rzecz w ży- 
[ciu nowa, 
Lecz i żyć nie nowa także rzecz"... 

Jesjenin należy do liczby wy- 
bilniejszych poetów okresu rewo. 
Jucji. Twórczość jego ma cechy 
głębakiej szczerości i zarażliwej 
uczuciowości („Sercem nigdy nic 
Vłamię'..). Jesienin zaliczał sie- 
bie do poelów włościańskich, u- 
ważając za swych poprzedników 
Kulcowa i Klujewa. 

Mocną stroną jego poezji jest też 
organiczny związek ze wsią. 
Wczesna jegu liryka ma jeszcze 
charakter sielankowy рбе!а 
pomija milczeniem cierpienia wsi. 

W poemiatach z okresu продо. 
bań społecznych 1917—1918 (To- 
marzysz, Owczar, Śpiewny zew) 
Jesienin gorąco wita rewolucję 
spodziewając się „chłopskiego* 
raju. 

Оа r. 1920 zaczyna się u Jesie- 
nina kryzys wewnętrzny. Zdaje 
sobie sprawę z tego, że jego uko. 
chana wieś patriarchalna ginie, 
mówi o sobie, jako o osłatnim 
„wsl poecię”, Staje się powoli 
zdeklasowanym chłopem. „Nichie- 


„NAPRZED* 


skooki chłopak* zamienia się w 
ulicznika („chuligana”). 

Zjawia się poezja zrezygnowa. 
nej hulanki, zapamiętania, bezna- 
dziejności („Spowiedź chuligana", 

„Moskwą szynkarska”). 

Wrócił jeszcze raz na wieś i u- 
siłował słać się „pieśniarzem i о. 
bywatem wsi“. Lecz przeszłość 
hulaki ciążyła па nim, podcinała 
mu skrzydła, W ostatnim poema- 


enin -- poeta bezkresnego smutku 


dwudziestą rocznicę śmierci) 


cie — spowiedzi „Czarny czło- 
wiek“ degraduje stylizowaną Ruś, 
kraj obrzydliwych szarlatanów i 
rabusiów. Jednocześnie przeklina 
zrodzoną przez siebie ,„јеѕіепіпож- 
szczyznę”, te schyłkowe nastroje, 
klórymi zatruł część nowej депе. 
racji i które doprowadziły jego 
samego до samobójczej śmierci. 


Włodzimietz Zarzecki 


Z cyklu „Żaduszki* 


... 
Kraju miły! Sercu śnią się 
Nad otchłanią wód promienie, 
Chcę utonąć w (ут stogłosie 
Са rozbrziniewa w twej zieleni, 


Na gościnnym miedzy łonie — 
Kwlat rezedy, kaszki wiotkie, 
Jak paciorki, miękko dzwonią 
Wierzb łaskawe płowe kotki. 


Oparami zicje bagno, 

Słup zagaru nad nim stoi. 
"Tajemnicą okryć -pragnę 

W głębi serca myśli swoje. 


Wszystko wilam, wszystko anos 
nę, 

Dając duszę na zamianę. 

Odwiedziłem ziemskie strony, 


„Lecz tu długo nie zostanę, i 


ае 
Kraju mój sterany, 
"Tyś — pustkowia pas; 
Nieskoszone siano, 
Klasztor, za nim las, 


Pięć chałupek krzywo 
Los przymusił stać, 
Duchy ich okrywa 
Różnobarwna ваё. 


Pod zbutwiałą słomą 
Czarne krokwie tkwią, 
Słońca promień stromy 
Pieśń ubarwia krwią. 


W okna się zanurza 
Coraz inny ptak, 

płatków białą burzę 
Ste czereimchy krzak. 


Czy nie baśń zmyśloną + 
Zycie twe i ból — 
Tu z nieznanej strony 


(Przeklad Włodzim, Zorzeckiego) 


Przyniósł wicher рб]? | 


т 


Ратіесі Мегеѕајема 


Pismo literackie w ZSRR poświęcają 
iczne artykuły pamięci zmarłega 
przed kilku miesiącami pisarza, Wine, 
Weresajewa, Urodzony w Tule э 
1867 jako syn zamożnego lekarza, ode- 
brał on bardzo staranne wychowanie; 
ukończył dwa wydziały: medycyny i 
humanistykę. 

Debiutował okała r. 1890 nowelę 
»Bez drogie, przypominającą nieco iu 
deologię Zeromskiego: aulor wyznaje 
swe poczucie winy wobec ludu, swoją 
wobec lego ludu bezsilność, Ale witrdl- 
ce polem, słynny strajk robotników 
tekstylnych w Petersburgu wskazał 
Wercsajeyowi drogę właściwą: stał 
się socjalistą i dal wyraz tym przeka» 
namiem w nasiępnych utworach p, t, 
»Zakażenice, »Końce«, »Na przełorpiee, 
dW impasiee, »Życie żywce, »Lizare 
(na ta opowiadanie zwrócili uwagę 
Lenin i Czechow). 

Utwory powieściowe nie wyczerpa, 
ły jednak twórczych aspiracji Were: 
sajewa; wydał także »Noty lekarzaw, 
książkę o Fuszkinie i sztuce, „Prawdo- 
mówne opowieści o przeszłoście, W 
lej ostaniej książce wypowiedział 
swą wiarę w wartości Hellady staro. 
żytnej, a szczególnie entuzjazm dla 
Archiloka i Safony, których poezje ce- 
nit o wiele wyżej ud Anakreonta, W 
70-lym roku zycia Wercsajew podiat 
próbę nowego tłumaczenia »lliadye, 
wOdysseix, hrytyka rosyjska podnosi 
podnosi przede wszystkim tężyznę te, 
go pisarza i jego oplymizm. W 60-tyra 
roku życia mówił o yniespodziewanej, 
nieprzewidzianej w 17-1уш roku życia 
radości czlowieka staregox, Zmarł do_ 


slownie z piórem w ręku, kończąc od» 

ważnie — mimo choroby — swe hos, 

meryckie przekłady, rk, 
— 


Z kroniki literatur obcych 


СЕУТАМЉА MIOTAS A LITE- 
КАТУЕТ ZALMAN ХЫ 


Francuski miesięcznik »Esprite zai. | 


micjował serię wydawnictw poświeco- 
nych obtym ktcraturom p. t, Pror, 
tiero onyeriee, Ped do zbliżenia z kul, 
tura innych krajów slaje się obecnie 
zjawiskiem powszechnym. W Anglii 
ukazala się ostalnio wielka ilość Ho- 
maczeń z [rancuskicgo; brytyjskie wy: 
dawnictwo Iinichinsona opoblikowala 
Winogradowa książkę о Paganinim, 
Fadejeya o blokadzie Leningradu 1 
powieść Ponstowskiego. W Moskwie 
rozwija się Centralna Biblioteka Lile. 
ratury Zagranicznej, ktora po już 
400.000 tomów literalury pięknej, hi- 
storii, teorii Jiteratury 1 teorii sztuki. 
Biblioleka organizuje ponadto: kursy 
języków obcych, wykłady o metodolo- 
di nauczania języków, adczyty, poga. 
anki i t. d. Sekcja naukowa Bibliote- 
1 


tur zagranicznycji. 
sir nakładem Bibhoteki pierwsza część 
indeksu: najwybilniejszych reprezen- 
lontów hteratury angiolskiej i amery- 
kańskiej. W r. 1945 wyszła część dru. 

a. poprzedzona artykułem pWojna a 
Lileraturae, Niebawem ukaże się po- 
dobny indeks literalury francuskicj, 
1eksy są zaopalrzone w krótkie bio- 
grafie pisarzy, charaklerystyki ich 
twórczości, noly o najlepszych ich u- 
tworach, listy najważniejszych recen- 
zji oraz spis przekładów па język ro- 
syjski. 

Glównym celem tych wydawnictw 
jest insiruowanie bibliotek prowincjo. 
nalnych. Sekcja naukowa opracowała 
nad lo przed wojną kalalog najlep- 
szych dziel literatury Światowej, kata- 
log piśmiennictwa untyfaszystowskie. 
go, słowiańskiego i in, Ogłoszone są 
też broszury z okazji rocznie pewnych 
aulorów. 


KRAJ, KTÓRY BYŁ WIĘZIENIEM. 

Paryski tygodnik sLa Marseillaise 
drukuje wyjątki z pamiętników zmare 
łego niedawna wielkiego pisarza, Ro- 
main Rollanda, Szczególnie interesu. 
jace są usiępy, dotyczące Włoch fa- 
szystowskich w r. 1927: „Mój przyja- 
ciel Scott Nearing, chciał spotkać w 
Rzymie swego dobrego znajomego, 
który jest włoskim korespondentem 
gazet amerykańskich. Korespondent 
odmówił spatkania; zetknęli się jed- 
nak w hollu holelówym — przypa 
kiem, Korespondent zaczął się Паша 
стуб, że nie wołno inu (podobnie ja 


innym wloskim dziennikarzom) roz. 


| mawiać z cudzoziemcem, 


Nearing mówi na fo: »Ale ja nie 
chcę $yskutowac z panem o polityce; 
chodzi mi о kilka wyjaśnień ekono- 
micznych«. * Wszystko jedno] Nie wol- 
=s nam тохтау esti cokolwiek 
powiem, wyślą mhie jutro do stra 
nego obozu na wyspie Ushcac. Ne 
Nearing, »Doskonale! Wiem teraz o 
waszym kraju więcej, niż mógl 
dowiedzieć w dlugiej rczmow 
ciel Milion 


łem, że we Włoszech Mussoliniego 
wszelka wolność została zabiła i po- 
grzebaną. Wszędzie panował terror", 


ARADON I 1174 TRICOYT 
w хохат 


Х p ненуе [тыт аел je iv. 
jelo w Moskwie poetę francuskiego 
Louis Aragona, który przybył tam po 
raz pierwszy po 9 lutach (ad r. 1936) 
— iym razem w towarzystwie żony, 
znanej powieściopisurki, Elzy Triolet, 
W czasie pobytu w stolicy ZKRS, Ara- 
gon przemawiał do studentów Uni- 
wersytetu moskiewskiego, którym 
przywiózł pozdrowienie od studentów 
1 profesorów Sorbony. Brat także 
dział w czwartku lilerackimk reda 
cji »Komsomolskaja Prawda, oraz w 
zebraniach urządzonych przez Biblio- 
1ске Literatury Zagranicznej, Związek 
Pisarzy Sowieckich i Syndykaty, Te. 
matem odczyłów Aragona byla pod- 
ziemna literatura irancuska podczas 
okupacji. Mówił o odwadze kolporie- 
rów tajnych wydawnictw, o plejadzie 
mlodych poetów prozaików francus. 
kich, którzy doszli do glosu podczas 
wojny, Poeta odczytał też swoje w: 
sze: vLilie i różec, »Ryszard — Serce 
Lionut, »Do Victora Ilugo«, »Ballada 
о tym, со śpiewał podczas torture, 
Wiersze te byly podczas konspiracji 
sygnowane kryptommem »Jacques De- 
stcinge. 


О ZDORYCIU SYBERII 

Mało znane dzieje zdobycia Syberii 
przcz Moskwę w wieku XVI, opowia- 
da powieściopisśrz rosyjski, Safonow 
w utworze p. t, »Ku wielkim prze. 
slrzeniome, który opublikowało wy 
dawniclwo „Sowiecki  Pissaliel" 
Rzecz rozpoczyna się słynną podróżą 


atomanu Jermaka wzdłuż Donu; Jer. 

mak werbuje Kozaków, z którymi w 

т. 1581 przekracza granicę Azji, hy 

po walkach z przeważającymi siłami 

chana Kuiszuma padhić całą olbrzy- 

mig przestrzeń Syberii i zaofiarować ! 
jų carowi Iwanowi IV. 


NOWY LIRYK ROSYJSKI 

Podczas wojny zyskał sobie sławę 
młody poeta, Michał Dudin, olicer аг 
tylerii, Могу brał udział w obronia 
półwyspu Hango przed połączonym 
silami Vinów í Niemców. »Nie pierwa 
szy dreszcz, klóry zmyoził naszą krewż 
i nie pierwsza milość zawsze najstl- 
niejsza; lecz pierwszy chrzest oguiowy, 
uczynił nas mężczyznamie — mówi w 
jednym ze swych wierszy Dunin, Ala 
te poezje nie są wyłącznie poświecona 
wojnie, Wiosna, jesień, tęsknota mia 
losna, oto powracające motywy. W 
wierszach ściśle wojennych Dudin 
gwałtownie atakuje tych naiwnych i 
symplistycznych optymistów, którzy 
ukazują walkę, »Oreżem poely musi 
być prawda woła Dunin. »Trzeba GE 


żyć do mobilizacji estetyczneje. Przet 
_ 


чту» рм 
4 mali 
zka prego 
ROSYJSKIE NOWELE 
MARYNISTYCZNE 
Wydawnictwa aSowiccki Pussatiele; 
wypuściło па, rynek tom nowe] na te: 
maty morskie Н. Wadeckiego p, t, sBu 
rzaa. Pierwsza część tego tomu zawie_| 
ra krótkie opowiadanie о czynach ва 
wieckich marynarzy podczas ostatniej 
wojny. Część druga to nowcla histoa. 
ryczna p. t, »Могга są twoją drogą! 
jej bohaterem jest Fedor Maliuszkini 
który mając lat 17 zrezygnował z 0a! 
| twierającej się przed mm kariery dy- 
plomalycznej 1 jako prosty marynana 
jodbywał dalekie podróże od Ameryki 
Poludmowej do Kamczatki, od Kalia 
fornii do Kronstadtu Był przyjaciciem 
Puszkina, który mu poświęcił jeden 
ze swych wierszy, sympatykiem dek: 
brystów, konstruktorem fortów Seważ 
stopola, uczonym badającym okolic: 
bieguna pólnacnego, Pod koniec życi: 
został admirałem, ie 
„KULISY WOJNNY* 
Angielski korespondent wojen 
Quentin Reynolds, wydał zbiór оро) 
wiadan poświęcony szczególnie udżi 
lowi Rosji w operacjach przeciw Hi- 
ilerowi, Tytuł »Kulisy wojny« jest nie_ 
co niedokladny — niemniej książka 
rzuca wicle światła na przebieg wy 
darzeń, kz kę 


Przez moje okienko 

Soje w oknie kamienicy przy Al 
Miefiawicza naprzeciw un кое 
Кашайтедо, Wzrok máj napotyka na 
Wiele przyjemnych obrazków, Park 
Pełny. Słoneczna pogoda i ciepło 
kuwietniowe sciąga na (nieliczne, піс. 
słe'y ławki), wielu łaknących słońca 
krakowian, po największej części ma- 
tki = dziedmi, Przenoszę k na obie 
jezdnie Aleje Tu też ruch. W obie 
Hrany pędzą samochody ciężarowe i 
asobowę, stare i nowsze, ale naj:więcej 
widzi się, a przede wszystkim shjszy 
notacykie. 

Dzis na motorach jeżdżą wszyscy: 
minczi chłopcy i dziewczęta slarsi 
mężczyźni, często nawet spotyka się 
ksig®y z podwinięjgmi polami sutann 
E iyika chyba nie ma u nas jeszcze za- 
konnic mołocyki.stek. Przyznam si, 
Ee nparnęło mnie uczucie dumy, Do. 
piero rok od zakończenia działań wo- 
fenngch, a już tyle motorów! Żaczą- 
тозе jednak rasłanawiać, Przerież 
nie wszyscy jeżdżą m relach służbo. 
wych, a benzyny w kraju mamy mie- 
wiele. Wiemy, że {, zw. setki, kiórych 
łest najwięcej, zużywają malo benzy- 
my. Jasntym jest też, że po skończonej 
wojnie każdy pragnie, w miarę zain- 
teresowań, Uprzyjemnić sobie wolng 
czas od pracn. Ale należałoby (eż cza” 
sem spojrzeć przez akno I pomyśleć: 
benzyny mamy mało, a zapotrzebowa- 
mie... to już należy do kompetencji od. 
powiednich władz. 

i (s) 


NOWY NUMER „PRZEGLĄDU 
__ SOCJALISTYCZNEGO* 


Majowy потег „Przeglądu Socja- 
listycinego” nkaże sie w tych dniach, 
 Komitely Wojewódzkie i Powia. 
lowe PPS winny nadsyłać telegra. 
me zamówienia: Wiedza, Warsza- 
‚ Wiejska 18. 


Ez 
C Międzynarodowy tarniej 
A bilardowy 


Qsiájnio zakończył się w Krakowie 
Japy w Polsce m arodowy tar- 
KAL bilardowy zorganizowany przez 
К. Т. 5, Krakns, 

Turniej ien przyniócł wprawdzie 
zwycięstwo czeskimi zawodnikowi 
£ Morawskiej Ostrawy Fuchaowi, jed- 
nak tylka dzięki URE обе) prze. 
cięlnej. Zawo: rakusa, Fall, uzy: 
akal bowiem ię satną ilość prnktów == 
12 (6 wygranych partii), 

Fall nstanowił dwa nowe rekordy 
Krako lojące na storunkowo mo- 
Жууш poziomie — rekord serii 200 
(20 karamboli po kolei bez omyłki) 
i rekord przeciętny — 44,4 (1). średnia 
długość serii karamboli zrobionej bez 
отуі). 

Na trzecim dopiero miejscu znalazł 
mię mistrz Krakowa Horain z 10 pumk- 
fami, Czwarte miejsce zajął zawodnik 
eztaki Grocholi at'a, Zlin, 8 pkt), 
dalsze zał miejscz kolejno Bukowski, 
Hojnacki, żywioł 1 Furmanek (wszy. 

my 1 Kraknsa). 

terniejn uzyskana lacznie 9 wy- 
ów lepszych od dotychczasowych 

'kordów Krakowa, 


teatr dia nowych 
- dzieci 


+. 
be pezellctnej inscenizacji bajki 
Га Konopnickiej »0 krasnoludkach 
ole sierotce Marysie і po montaro 
BZ Медеш Wisły:, teatr Robotnicze. 
Towtrzystwa Przyjaciół Dzieci 
БАН gramadkac wystawni эпа. 
Sermół śmieszną, nawpół rzewnge bajkę 
М chłopczyka z drewna, Collediego. 
saPinnklna, opracowany np scenę przez 
Aleksandra Mallszewskiego na wszel. 
з nlorv srtnki dla dzieci, Pedazn. 
po «eris przedstawienia nie wyb 
^ pierwezy plan dzięki wysoca 
ar'""'veznemy_ tekstowi Malirzewzkie- 
1 dowcipnej inscenizacji Marii BIL 
zasłużonej mè działaczki na 
polu | "tru dziec Przedstawie= 


nie + wakae jest Intieresujace dla 
Жагугусһ widzów i dla dzieci, Doro- 
śli moga bawić się doskonale na te] 


dowcipne| sztuce, której reżyseria | 
dekoracje bwiadczą a wysokich amb), 
cjach artystycznych testro »Wesola 

С promadkae, 
Пате Teatra Robotniczego To- 
warzystwa Drzyjaddł Dzieci należy 
umawiać łacznie z dzialalnością 
IE w Brabowakiak, W tm 
ztsiawiewa nie straci on, ale zyską 


NAPRZÓD" 


Co zrobić z Muzeum Etnograficznym? 


Równo miesiąc temm pisaliśmy о 
pałacyku na Woli Jnstowekiej pod 
Krakowem — dwnpiętrowej, vene. 
sarsowe| willi w XVI wieku zbu. 
dowanej dla Justiwa Decinsa. Pale- 
cyk przeznaczony został dla Związ. 
ku Palskich Historyków Sztuki ł Sto. 
warzyszenia Archilekiów na dom 
wypoczynkowy. Pertraktacje tych 
związków z właścicielami nie dały 
Jednak w końcu rezulam: do dziś 
dnia los tej artystyczej budowli nie 
Jest rozstrzygnięty. 

Oddziały wojskowe opuszczają pa- 
łacyk. Może należałoby sprawę 10. 
stawić do wyłącznej decyzji właści. 
cieli. Może nie frzebshy zajmować 
się jednym z najpiekniejszych za. 
hytków Krakowa. Patrząc jednak na 
harmonijną fasadę, tonącego w zle. 
leni starego parku pałacyku, który 
kledyś służył wypoczyskowi królów 
i możnych i tworzył artystyczną o- 
prawę heztroskiej rozrywki, patrząc 
na okolicę całą trdno w dzisiejszyc! 


czasach, kiady winnikmy wazysikim 
hogactwom sztuki dać сеї bardziej 
ogólny, — społecmy, nie poszukać 
dakiegoś rorwiąsania, któro nie po. 
rwoliłoby pustoszejącenu zabytkowi 
na miszezenie, rozpadnięcie sie. 

Jedno jeak pewne, zabykkown ta 
willa nie może służyć mp. do zmniej. 
azenia naszego głodu mieszkaniowe 
go. Nie może mieć lokatorów, któ. 
Try zapewne zamnrowaliby renesan. 
nowe Hiki okien, żeby mie wielo, po- 
małowaliby całość na kanarkowy, 
czy papuzi kolor і byliby w końcu 
niezadowoleni, że mieszinją daleko 
od Krakawa. Wiła o tak wielkim 
znaczeniu arlystycznym maai być 
przernaczona ne cele kulturalne, 
inaczej bowiem zostanie zniszczona, 
zdewastowana, może rozebrane na 
cegię, tak jak na drzewo rozebrano 
zabytkowy dworek wiejski w Boga. 
niowicach. 

I nasuwa się jedno rozwiązanie, 
rozwiązanie zresztą mie nowe, bo 


rl gz 


Tow. Zvg. Zawadzki 
Przew. Miej. Rady Nar. w Krakowie 


Czynnik obywatelski wobec nadużyć 


Rozważając, jako brodek społecznej 
prewencji przeciwko nadużyciom, 
anel do społeczeństwa o zporadycz- 
ne donoszenie nadnłyć włańciwym 
władzom — napotyka się ma narzu. 
cający się problem etycznej analiry 
zagadnienia donosu i obawy kropu. 
Јасеј donoszącego przed adpowie. 
dzialnością za ewentualne батуте 
oskarżenie (konflikt z art. 143 k. k.). 

Wiadomo, że o dawody w przypad. 
kach nadużyć jest trudno dle osób. 
postronnych, występujących z donłe- 
aleniem w obronie interesu ogólnego, 
podczas gdy „atrona” zainieresowa. 
na w nadnżyciu z dowodami nia wy- 
siąpi. Tak więc, praktycznie rzecz 
biorąc, osoba postronna wiedzące o 
nadużychi, nle posladająca Jednak 
„патаса1пуеһ" dawodów, krcpowe. 
na poza tym obawą przed mianem 
donosiciela, mecha ręką і rozpowiada 
na prawo і lewo „na ucho” о strasz. 
nych czasach ł ludziach, tworząc 
niezdrową sztmosfarg nadmiernego 
pesymizmu w omawianym wzglę. 
dzie. 

W tych warunkach epidemie де. 
morelizacji szerzy się, — na ngarze 
powojennym zniszczeń nie tępi się 
wystarczająco, omotujących życie 
społecmne, chwastów. 

Otóż wydaje mi aię. że sprawa ta 
Jest możliwa do rozwiązania mima 
zasadniczych, wielkich trudności, 
twiących w znbożeniu, w niskich 
płacach 1 wynagrodzeniach z jednej 
strony, w powojennym zanika ma. 
ralności z drugiej strony. Społeczeń. 
siwa w samym trzonie jest 
qrawnrządne, tylko jednostki — może 
dość liczne — są wojną spaczane. 

Leczyć musimy віє хаті, musimy 
zrozumieć 1 odczuć, że demokracja 
nie ścierpi niepraworządności. Т 
WY. 
zdaniem moim. formy, 


właśnie demokracja stworzyła, 
siarczające 


jest ta bowiem jedna z niewielu 
cówek teatralnych w Krakow. 
mająca dotad na sumieniu żadnego 
ciężkiego »grzechuc. NRepertnar jego 
jest dobierany rozsądnie, z punktu wi. 
dzenia potrzeb społecznych mladej 
widowni, а nie kasy, Każda z Inscenl- 
zacji spełnia dotychczas obydwa z z4- 
dań, postawionych sobie przez orga. 
nizatorów teatru: Dzlecięcego teatro 
uspołeczniającego malego widza 1 
kształcącego go estetycznie. 

Ciesrymy się, że wreszcie zdecyda- 
1 Тов tego potrzebnego teatrm 
а w kinołentrze nSkalse zomin- 
Та mn definitywnie przyznana, Jest 4а 
bowiem jedyna яра w Krakowie, na, 
dająca się w słu procentach ne te 
dla dzłeci: ciepła w zimie | rawszn lat- 
wa do opróźnienie z prbłiczności w 
rarie pożar. 

Teatrowi xWesola Grontadkae, który 
jest pierwszym w Polsce powezneń- 
nym leatrem dla dzieci (w niedzielę 
organizuje przedstawienia otwarte, w 
dnie powszednie codziennie przedsta, 
wieniz dla dzieci re szkl, ро najntt. 
szych ceach i zupełnie zadarmo), ty- 
czymy powodzenia w owocnej K 

Inscenizacja Marii Riiśanki ей. 
gentna. Szła опа po linii wydabywa- 
nia momentów przede wszystkim ko- 
micznych. Ta baika Collodiego, prze. 


орга 


s19 się do swe) reprezentacji samo- 

owja — Miejskiej Rady Narodo. 
we) = wwagami i zawiadomieniami o 
zalstnianiu konkretnych madnżyć. 
Zawiadomienia ta apoźytkowanałyby 
Komisje Kontroli Społecznej, ugrna- 
1owywniąc dowody w awel działal- 
ności kontrolnej. 


Zawiadomienia, oparte na ucrci. 
wym podejżcin йо rzeczy, kierowane 
poczuciem ałnszności sprawy, w tym 
przeświadczeniu, że będą опе dokła. 
dnie zbadane przez uprawnióny 
śuwposażony w odpowiednie atryhoty 
władzy czynnik obywatelski — uchy- 
qałyby zastrzeżenia natury etycmej 
i skrupuły przed ewentualnym fal. 
„zywym oskarżeniem. Naturalnie nie- 
poważne, względnie Rółosłowne ob- 
"winienia z pobudek niskich wędro. 
wałyby do kosza. 


Akwizycja prewencji społecznej na 
tym odcinku jest jednym х warun. 
ków  nalełytego rozwoju naszego 
Państwa. Winna ona przeorać psy- 
chike społeczeństwa, wszcaepiając 
mu instynkt  samorachowawczy, 
przez młebakie zrozumienie kanlecz. 
ności wyeliminowania ze swego Rro- 
na Jednostek szkodliwych 1 bczwar. 
tościawych. 


ny Kitschrnan, która zrobila z niej 
Trawie komedię mnzvczna stała sie о 
wiele bardziejj śmieszna niż rzewna. 
Nie mamy a ło najmmejszej prełens'i. 
Przeciwnie. Po bajce »n sierotce Ma- 
rys | o Krasnoludkache Kanopnlckiej, 
ktira miała wiele meen lirycanych 1 
wzruszających, „Pinokioe w obecnym 
wydaniu »Wesołej gromadkie jest ko. 
ntecznym z punktu widzenia rener- 
tuarowega kanirastem, Reżyseria Ma. 
тї Billiżanki konsekwentna | int 
gentna. Nardzo ładne w kolorze, ar- 
chitektonicznie dobrze akomponowane 
dekoracje projektowali АН Bunsch | 
Andrzej Cybulski. 

Tustracja [езе а Ay baiak 
mana ntrzymana jest w stylu sztuki, 
Jednakże osobiście wolalbym, aby ca- 
ba muzyka rachowala ton i charakter 
miosznki АВС z pie! aktu 1 da- 
beza oddająca styl m R przy tea. 
т КОШЫ озн 

2 wyróżn! nl 
przede wazyntkim: Trena Michałczyk, 
autorka эсеп baletowych, Wiktor Sa- 
dechi Zdyleław Jahłoński, Piaskow. 
nka, Orzechowska, Tadenaz Żyła, Ko. 
smalewska, Nowak, Weissówna i Re- 


dlichówna, 
Mpeczygław Krzyńaki 


podobne projekty istniały jnt dasma; 

Oo zbiory Mnzenm Finograticrne. 
go. które od rokn z powodn braku 
lokalu miszczeją gdzieś po piwni. 
cech, zapakowane w skrzyniach, 
moglyby tu nareszcie zostać тура: 
kowane, rozmieszczone, posegrego- 
wane | Boddane racjonalne] opiece 
konserwatorów. Bezwzalędnym В 
podwójnym plusem byłoby z jedne) 
strony zslatwienie kwestii pomia- 
szczenia dla tych zbiorów. z drugiaj 
zaś fakt, że wia znalazłaby sią pod 
stalą i fachową opieką i nia byłaby 
zagrożona dewastacją. Widne, prze. 
stronne sale pałacyku doskonale na- 
dawałyby się do pomieszczenia je. 
dynych obecnie w Polsce ocalałych 
bogactw polskiego foRcloru. 

Są 1 minusy — przede wszyskim 
odległość. Brak tramwajn utrudnia 
znacznie kontakt z miastem. Wobec 
jednak projektów przedłużenia linli 
czwórki, która w niedługim Już cza. 
zie może aię stać rzeczywiatościę, 
trudność ta byłaby namiięta. 

I masowa się pewien pomysł, po- 
тув} obliczony na długą metę nia 
zupełnie mesztą nowy ba podobne 
projekty со do Jasiu Wolskiego by. 
ły już rozpatrywane. 

Poałużmy «10 zagranicmym przy. 
khadem: 

W Tivoli, pod Reymem, fast wia 
renesansowa d'Este, otoczona эра. 
niałym parkiem тпапуш — moża жо. 
szią niewielu — a poetycznego opi. 
во w Pam Tadeuszu. Willę tę rzgd 
wloski — jeszoze przedfarzystowzki, 
demokratycmy — wykorzystał do 
pomieszeconia nałwiękazych 1 nal. 
wartodciowwzych zhiorów etnogra. 
tiamych Włoch, tworząc państwowa 
Muzeum Etnograficzne. Wykorzy” 
simo Фо tego wille i cały park, n. 
mieszczając w nim skansen (nomyal 
WEEK" 
m: eksponatów. wih, 
chat wiejslńch a wsrystkich okre”. 
абу, Całość przy wielkiej wartości 
naukowej jest przesndnych slów 
— plelna. Zwiedzający роп] tu 
najstarszą łodową twórczość radzi, 
ша, а oprócz tego mają możliwość 
npędzenia miłych abwil wiród wy. 
bujałej pokadniowaj roślirności { a: 
кучер rozmieszczonych zabytków, 

zytnacji może mmie| pysznej, al 
również wyraśnie odrębnej od wa. 
runków mlejskich amajduja się wina 
Јоліпаа. І to masowa pomysł podob, 
nego je] wykorzystania. d 

Naturalnie eałość mie powstałały 
odrazu — trzebahy bowiem na ta 
wielkiega wysiłku artyatycznegoa 1--1 
finansowego, posiadznie jednak жа 
Jat kilka czy kiikanaicle podobnega 
zbioru  przyniosłohy  Krekowawa 
«Море, a 2 tej części parku polukiać 
go stworzyłohy zakątek pociągające 
i naukowców, і artystów, i — prz, 
da wszystkim — azerokie rzesza, 
Dość wspomnieć, że wszak wan 
szawski Ogród Botaniczny był latem 
ро noładniu, kiedy skończyły się za! 
jecia, pełen lodzi pracy 1 młodzi 
szkolnej, szukających iu wytermi 
mia ро фтагу dnia. Linia tramwajoj 
wa zbliżyłaby Wolę do Krakowa tali 
że odległość nie grałahy roli. Ы 

А zaczynać można już teras. 
na przedn wazystkim umieścić 
zbiory Mnzeum Etnograficznego, któj 
re nareszcie anajdą rdpowiednią 
warunki. То można mrzeprowadzii 
natychmiast. Dalej dałyby się rrealń 
zowac dawne projekty umieszczenia 
w parku kościółka z Komorowic, kil; 
ku modeli chal podkrakowskich s 
kompletnym urządzeniem wewnętre 
nym. Stwarzyfhy się w ten sposób 
zamknięty rejon wystawowy, bes 
wainirnla najefektowmiejsze Muzeum 
Krakowa, muzeum, które straciłoby 
zakurzony charakter różnych eia- 
mych wystaw i bez wątpienia Људо. 
hy. odwiedzane przez szerokie rze, 
вте po prost dla wypoczynku — a 
ta jest również draga do nopułary- 
Ga яна]. Otoczenia narznezłoby 
ale wprost oszom zwiedzających, jak 
SM pa Oyj Botti 
skłaniałoby do bliższego k 
skarbami aztuki, o an © 

Apelujemy чес Ao władz mial. 
skich ] wojewódzkich, by ЕУ 
mainteresować іе tym nie nowym 
projektem I wspólnie z Minister. 
stwem Kultury i Sztuki przystąpić 
do jego realizacj. Trulu 42) są па 
pewno do pokonania. LR” 


тета. 78 


Ulicami Krakowa 


Tam straszy! 


Julcię, masażysikę z łaźni Hotelu 
Krakowskiego, spotkałem pierwszy raz 
datem 1936 roku, 

— Хо, jak tam? — pytam. 

— rasy, 

Drugi raz spotkałem Jułcię w jesieni 
1938 roku, Hołelu Krakowskiego już 
niebyio, isozebrano hotel о najyorszej 
гершасјі, meing тейле mętów spo- 
Честпуси, Julcia зігасйа posadę, ale 
dorabiała sobie prywafue, i zadolbolo. 
na była, że nie ma już strasznego ho. 
leiu 1 pracodajne; kiżni. 

— ma wyobrazac.e sobie — powiada 
— caiymi nocami iam straszyły, Jakieś 
huki, jakieś dzwoniania, swisty, du- 
chy chaaziły po pokojach, nawet do 
dažni meklóry zagiądał, Strasszne rze- 
czy. } nie aziwo, Jak kopali doty na 
qurndamenia pod nowy oom, to zna. 
iežżli cale kupy kościotrupow, Ја Wam 
muwe, że lego banku io rue zbudu- 
19 — uuchy rue daazy, Бору tm vanad- 
*e dzworito nad uchem. Zreszłą duch 


a luoi forsę, aie jak może nią kogos , 


pomęczyc, a tax to tylko żal jemu pa. 
rzec, jak się marnuje, 

Filozofia niczego, 1 aki duch — kapi- 
'atista, ale nie wierzyłem w to wszyśi- 


хо, 

4 dom roal. Wielki dom, uniwersal. 
пу бот — na tan, i na kawiarnię, na 
poczię i na sklepy. Założona junda- 
meniy w ziemię szkieletów — zimni 
udzie! — ciągnięto szara:czerwyny 
izkiełet domu do góry. Wszystko szła 
lak najlepiej, Przestałem wierzyć w 
przepowiednię Julen 

Julcię spotkałem po raz trzeci we 
wrzesniu 1939 roku, Triumfowała, 

— Widzicie, duchy nie dadzą ашедо, 

Budowa stanęla. Nie zobaczyłem już 
poliem mgdy Julci' ale pamięć o jej 
niesamowiiym proroctwie prreśšiado„ 
wula mnie stale, Hekroć przechodzi- 
łem koło lego czerwonego niedokori. 
czonego kolosa, tylekroć serce kur- 
czyło mi się zlelcka, 

Smucila mnie też тії o tragicznym 
łosie niedokończonego banku, kawiar, 
ni i poczty. Bo pomyśleć, jak to bylo- 

„lu sunete: podjąć tysiączki w banku, 
-przehułać ш kawiarni і z poczty па 
„dać do rodzinki wiadomość o zamie. 
ansonym samobójstwie. Jakże radośnie 
powitalibyśmy drg podobną decyzję 
ogółu szabrowników — wszystko na 
Premiową Pożyczkę Odbudowy Kra- 
їп, telegram, trochę kalichloricum 
(przepraszam, to wpływ Wielkanocy) 
— trochę cjankali i zegnajcie na za- 
wsze] 

Ale uwóćmy do przeszłości, Niemcy 
wybudowali jeszcze jedno piętro. Te. 
газ pewien już jednak byłen swego, 
Napewno spełni się przepowiednia 
Julci: Duchy nie dadzą, 

lnie daly. Na krótko przed uciecz- 
ką Niemcy z powrotem rorebrali lo, 
со #burzyli. Został tylko dolychcza- 
sowy szaro.czerwony szkielet, ziejący 
nezodołami otworów okiennych, 

Przyszło wyzwolenie, wszystko się 
amieriio, pogiąd mój jednak na spra- 
wę domu ostal się przemianom, {ros 
chę mi nawet ustyd, bo niby realizm, 
naikowość, markaizm, a tu nagle — 
duchy. Ale nie ma rady — [айу są 
przekonywujące, I ciągie ві sprawdza. 
Во proszę pomyśleć: Najpierw stra. 
ий» polem nie dały budować, a le- 
raz., Teraz codzień przechodzę koło 
szerwonego niedokończonego gmachu 
nu rogn Łabzowskiej і Garncarskiej i 


Kursy kierowców 


NAPRZÓD 
w 


Podziękowanie Robotników Soivay'u 


Akcja kulturalno . oświatowa dla 
szerokich mas robotniczych jakkol. 
wiek już zapoczątkowana u nas, na- 
trafia wciąż jeszcze na wielkie trud- 
mości, klóre czasami paraliżują naj. 
większę nawet wysiłki, tak ze stra. 
ny kompeteninych władz, jak і Rad 
Zukładowych fabryk. Dlatego leż 
chcielibyśmy lą droga złożyć podzię- 
kowanie Ob. Wojewodzie, Dr Pusen- 
kiewiczowi za jego życzliwe stano. 
wisko w tej tak ważnej sprawie dla 
rzeszy robotniczej. Zorganizowany 
pod pratekloratem p. Wojewody Не. 
cital Taneczny Weli Lam na scenie 
naszej fabryki, był dla nas nieza- 
рошліапуш przeżyciem. 2 calą ra 
daścią przyjęliśmy słowa młodej аг. 
tystki, że praca właśnie dla nas, то. 
botników, jest jednym z jej głów- 
nych celów. Robotnik polski, spra- 
gniony jest czegoś pięknego, wznia. 
меро, co wniasłoby pewne urozmai 


1 - Majowe 
igrzyska Sportu Robotniczego 


RSKO w Krakowie urządza w dniu 
1 maja na Stadionie Miejskim wiel. 
kie Igrzyska Sportowe Klubów Ro- 
botmiczych, 

W pragramie: 

1) Defilada sportowców wszyst- 
kich robotniczych klubów. 

2) Turnie] błyskawiczny piłki поё. 
mej i zawody juniorów. 

3) Zawody lekko_aHetyczne: 

a) w konkurencjach żeńskich: 
biegi płaskie 60, 80, 100, 200 
1 800 m, sztafeta 4X100, skok 
w dal i zwyż, rzut dyskiem, 
oszczepem i pchnięcie kulą. 

b) w konkurencjach męskich; 
hiegi płaskie; 100, 200, 800 + 
1.500 m, aztafeta 4X100, rzut 
dyskiem, oszczepem i pchnię 
cie kulą oraz skok w dal i 
zwyż. 

4) Turniej rapaśniczy walki fran- 
amkiej we wszystkich wagach oraz 
podnoszenie ciężarów, 

5) Kolarski wyścig okrężny 
przeatrzeni 30 km, 

6) Turniej siatkówki i koszyków- 

а. 

Zgłoszenia przyjmuje RSKO do 
dnia 24 IV, hr. ul. Sławkowska 6, 

Zebranie wszystkich delegatów 
kluhów i losowanie rozgrywek, od. 
będzie się 24. IV. br. w lokalu RSKO 
о godzinio 6 wieczorem. 


widzę jak deszcze i słońce wlażą bez- 
czelnie do środka i niszczą stojące 
goła sciany i stropy, Ta duchy prowa. 
dzą spokojnie swoją niszczycielską To- 
Бю. Nikt im już nie przeszkadza po 
tylu gorzkich doświadczeniach — ie- 
piej nie zaczynać, Во włos na głowie 
slaje, дір wyabrazić sobie los ітіаіха, 
który odważyłby się wznowić budo. 
wę — duchy zagryztyby go, lak jak 
zadusity,. (brak mi przykładu pod 
ręką). 

A gmach toczą tysiące duchów. 1 bę- 
da go loczyd, aż się rozleci, 

Nie przeszkadzać duchom — ostroż. 
nie, iam straszy., 


Хаг. 


Samochedowych 1 Melocyklowych 


Jana Schwenka KRAKÓW, ul. Krupnicza L. 14.7 


Tel. 566-73. 


dnia. Tym właśnie oderwaniem od 
codziennych irosk był wieczór 1ай- 
ca Weli Lam i zespołu uczennic Pań. 
stwowej Szkoły Umuzykalninjącej, 
Dumni jesteśmy, że fabryka заз 
byla pierwszym etapem w cyklu wy. 
siępów Weli Lam dla robotników. 

Jeszcze raz składamy serdeczne 
podziękowanie dr Pasenkiewiczowi, 
Wydziałowi Kultury i Sztuki oraz 
Weli Lam 1 Jej uczeńnicom, 


Rada Zakładowa 
Fabry! 


„Solvay“ 


cenie w cięzki trud jego > 
! 


Е 
= жи 
i Redakcja i Administracja 
składa Czytelnikom 
„NAPRZODU* 


wszystkim I owa- 
rzyszom partyjnym 


serdeczne życzenia 
z okazji 


Swiat Wielkiejnocy 


эчне: 


Radio 


ша 21 kwietnia 1946 r. (niedziela) 
Kraków. Сода. 7.00 Bicie zegara 4 Wio- 
ау Mariackiej. Pień poranna, Kalendarz 
historyczny. 715 Muzyka lekka, 8.00 
Dziennik poranny. 890 Odozytanie pro 
gramu na dzień bleżący. 8.25 Koncert ży- 
елей. 9.05 Msza ów. (tranamisja ё kościoła 
N. М. Panay). 9.45 Muzyka religijna = 
різі 10.00 Audyoja regionalna « Oząato- 
«оту, 1100 Kromika krakowska. 1110 
Arie 1 pleśni w wyk. Irany Hamsaczkomoj 
(śpiew), Eugenii Zachary (Het 1 Wasa- 
wa Golgara (akomnaniamonij. 1180 Ma- 
zyka polaka (płyty). 11.57 Sygnał emsan 
з krakowaklego Obserwatorium Astrona- 
micznego. 12,00 Biele zogura i hojna! к 
Wiety Murlnaklej. 12.04 Wakasania oby- 
watolakie Tadeusza Kobciusski 11.08 Po- 
ranek eymioniczay, w wykonania Orkie- 
stry PJ К. w Katowicach pod dyr. Witol- 
Ча Kałki-Rowiokiego, 13.50 Niemcy po" 
wojnie. 1840 Audycja wojekown. Ki 
mie ka. plk, Warchałownkiega. 1355 Na, 
ciekawazo audycja Drzymiego tygodnia. 
14.00 Apdycja muzyczna. 14.40 Teatr Wy. 
obrażaj: „Pan Jowialaki” Alakaxndra Fra- 
dry, w radiętonizaoji Juliusa Patry. 
15,40 Piakni wielkanocne (plyty). 1) Dwie 
Diek! wielkanocne: а) Chrystus zmar- 
twychwetal, h) Wesoly nam dzia dajeń na- 
mał — w wykomanin Bugonjuaza Mossa- 
kownkiego z uda. Chòrn Wacława Laob- 
mana 1 Orklestay pod dyr. Branialawa 
Beuloa. 16.00 „Wiałkamod п pana Rumoy- 
ka” — audycja dla dziedł w oprac, Jamiay 
Gllowej, 16.20 Audycja dla młodzieży 
„Polakie mialęria Wielkanocne" w oprao, 
prot. Konrada Górakiego. 14.35 Komcert 
Шара] iuiowej Feliksa Dzierńanowakisgo 
s udzialem Edwarda Jasihakiego, 17.30 
„Белак Wielkanocne". 17.40 Muzyka te- 
meczna ж płyt. 10.20 Przeglad tygodnia. 
18.30 Tygodnik dźwiękowy. 1846 Lekkie 
utwory akrzypcowa w wykonaniu Triisa 
Kreislera (na płytnoh). 19.08 „Uśmiech 
1 piosenka”. „Ramienieo prabahki* — 
Alskaandrs Raumgariena i Zbigniewa 
Lipozyńakiego, 19.30 Dzlenmik wieczorny, 
20.00 Audycja ałownasmuzycena: „Baita 
na Zmartwychwnianie Pańskie" — Wasla- 
wa Geigera. Opracowanie słowne Mariana 
Mikuty. Wykanawoy: Zeapól Instr. Bor- 
klokni Krakowakiej pod dyr. kompozy- 
tora oraz chór I eoliści. 20.50 14 minut 
poani p. t „Allelnja”. 21.00 Pomja sta- 
ropolska w wyk. Zygmimta Leśnodarskia- 
ша. 211% Mnayka tamsczna. 21.56 Wija- 
domołel aporiowa 21.37 Odezytamie pro- 
gramu lokakiogo па dzień następny. 21.00 
„Pokrzywy mad Brdą". 22.15 Orkiestra 
Tannczaa Polskiego Radia pod dyr. Jana 
Gajmora. 23.00 Ostatnie wiadomości dzien. 
nika radiowego, 21,00 Pregram na jutro. 
28,56 Mnmyka laka. 24.00 Hymn í takok- 
Gienia progranm 


ŚWIĄTECZNY REPERTUAR 
TEATRÓW KRAKOWSKICH 
TEATA MIEJSKI IM. JUL. SŁOWAC: 
KIEGO — Godz 1210 „leb dmóch”, Wo- 
medla w Joch aktach Romana Niowiara: 

"a 

TEATR RTARY — Duta Sala — gode 
1845 „Наку“ Connerna 

ТЕАТА STARY — Ма 
18.40 „Разат Mur 
Sech aktach Апошһа. 

TEATA POWSZECHNY 
RZA POLSKIEGO lodz. 
m komedii „Tajamialca La 

TEATA KAMERALNY TUR'u — godz. 
19-ta „łwierieiz za kominem“, aruka 
w toth aktach wg. Dickemaa, 

TEATR KOLEJARZY ZZK, gode. 15.30 
1 1820 „Lala z Ludwinowa" —wódewil w 
Ach ekiach s tañoam! Stefana Turaklego 

TEATR ТРО „WESOŁA GROMADKA" 
godz. 12-ta „Pinaklo”, 


Заа — roda 
йи“, komedia w 


Im. ŻOŁNIE- 
18.30 Premie- 


-— 
TEATA MIEJSKI IM. JUL. SŁOWAC- 
KIEGO — godz. 15.50 „Равен“, ertuku 
Т. Bremy ! BŁ Dyg: Gods. 18.30 „ich 
абс", komedia w 8.00 aktach Niewia- 
„|. 
STARY TEATA —Dńżu sala — godz. 
Godz. 18.43 „Року 
«alu — godz. 15.00 
hea kagału'. Gods., 18.80 — 


doh aktach w-g Diokenaa, 

TEATH POWSZECHNY IM. 
RZA POLSKIEGO — poda. 
Teatry“, komedia J. 
Goda 16.30 „Tajemn| 
dia Fodora. 

TEATR KOLEJARZY ZEK — godz, 15,56 
11830 „Łala z Ludwinowa", wodawil w 
Boh aktach Słofana Turakiego. 

TEATA АТРО „Waoła Grom 


Koda. 5 
KINA W OKRESIE ŚWIĄTECZNYM 

nUclacha" — tiim amerykański — КА. 
PAYS MŁODOŚCI, 

„Wararawa* — Him sowlnoki KURHAN 
MAŁACHOWSKI 

Шайа — film тоз! — PAWEL 

U МЕЕ. 

„Wolność — | sowiecki — TĘCZA. 

„Scala“ | „Wanda" — [ш sowiecki — 
CYRK. 

«Ареа Sztuka" — tilm angiolcki— 


FŁOMIER NIE ZGASŁ. 

Początek programów w klnnoh godas 
15, 17, 18. 

W kinach 
14.39, 16.20, 18 

Przedsprzedaż biletów w Buurza Przad. 
sprzedaży, Kraków, Wiślna 2, od КЕП 
ma dzień hieiący; od 18 — 18 за dzied 
mastopny. 


a" 1 „Simba“ — godzi 


BAR GOTYCKI eies] 


а 
ŻOŁNIE- 


ИП 1 ай ПИШ 0d godt. 9-16. 


„ә РО ЕМ” 


ZAKŁADY WYTWORCZE (Dawniej PISCHINGER) 
KRAKÓW, ul. KĄCIK 18/22 TEL. 551-02 


Poleca smakoszom dobre dania barowe I trunki 


— 


Wyroby Firm 
A PIASECKI 


po cenach fabrycznych 
sprzedaje już od 1.go kilograma 
Firma 


J. KACZMARCZYK 


Kraków, ul. Krakowska mr 44 
(obok kościoła 00. Banifratrów) 
"Telefon: 568-11 
Na akladzie wyroby cukiernicze 
także i irmych fabryk — jak 
rybki, laaki, krówki itp. 


1 
CENY KONKURENCYJN || ta Ba ci we 
| aż 


Czytajcie 


i rozpowszechniajcie 


„NAPRZOD* 
| 


TRODDUTY 
NIWELATORY 


poleca różnego rodzaju wyroby waflowe, 
wafle tortowe, cukierki twarde i nadziewane 
oraz wszelkiego rodzaju wyroby cukierniczey 


napra 


— kupuje — sprzedaja 
R. CALIKOWSKI 
Kraków, Grodzka 62. Tel. 582-32 


WYKAZ SKLEPÓW 


SPÓŁDZIELNI ZWIĄZKOWEJ 
PRACOWNIKOW KOLEJOWYCH 


w Krakowie 


‚ Słowackiego 60, Prokocim 
. Grodzka 65 
Zwierzyniecka 23 
Parkowa 15 

. PI. Matejki 8 

. Murowana 6 

. Boszcka 11 

- Mszana Dolna 

Dluga 88 

. Rakowicka 2 

‚ Hala Targowa 

РІ. Matejki 6 

Dluga 53 

Długa 10 

. Slradom 9 

Floriańska 10 

Grodzka 48 

Starowiślna 44 
Starowiślna 27 
Zaleskiego 1 

- Bandurskiego 48 

Sarego 17 

Sławkowska 2 

Rakowicka 28 

Zaleskiego 1 jatka wyrobów 
masarskich 

Zabłocie 25 

Oświęcim 

Bradom 3 sklep tekstylny 
Pl. Motejki 3 
20. Limanowskiego 24 
31. Mogilska 78 b 
32. РІ. Matejki 8 


"м 


NAPRZÓD 


„SPOŁEM” 


WYTWORNIA SOKÓW OWOCOWYCH I MIODU 
SZTUCZNEGO 


KRAKÓW, UL. HALICKA 11, TEL, 550-12 


Poleca miód sztuczny w opako- 
waniu 5 kg. i 0,5 kg. oraz soki 


owocowe na białym cukrze. 


CENY KONKURENCYJNE 


CENTRALA 
DOSTAW DRZEWNYCH 
dla Przemysłu Węglowego 
KATOWICE, ul. Gliwicka 17 


poszukuje stmłych odbiorców na 
trociny 


PDektrownia Miejska w Krakowie 


Faraco uwagę ра punkt G.ty Posta. 
Sowich Ugonych w ANTO kra 
sjeży prądu, umieszczonych W, 
ou protssim Nr 104 2 апа ia 
kwielnia 40 r. w Zawiadomieniu a 
lewyluch elektryczn oraz na ш 
жүр z nolatki o kradzieżach prądu 
aiektrycznego umieszczony W Dzien. 
Siku Pojskim dniu 16.00 Aistopada 
5 r. о następującej treści: 
„Odhiorcy często tłomaczą, że po 
в сипі lokator przeprowadzał nic- 
4czwolone manipulacje z licznikiem. 
Pean rodzaju Иотас2спіа będą 
mwzględniane, odbiorcy winni do, 
Mese natychmiast Elektrowni o nie. 
fozwolonych manipulacjach (dziur: 
И w osłonach licznika, nacięte prze- 
gody itp.) poprzedniego lokatora, 
4 Elektrownia przeprowodzi bez- 
lutnic wymie uszkodzonego licz. 
Mika, usunie urządzenia zmierzające 
lo pobierania prądu bez pomiaru i 
zawiesi nowy liczmk”, |-| + aniis 
— = 


tranca wagon 


podstzwawa, wierzchawa 
muzawa buciki) 
kiankuwu, Juchta. 
jolscz ро tenuch konkurens 
cyjnych tlrmai 


Hurtownia skór 
Т. KONKIEWICZ 


ака z a. a. 
КАА кау — ul, Meadow 1, 
| p z 


Nr. 78 | 


OKAĘGOWA WOJEWÓDZKA 
HURTOWNIA STAREGO PAPIERU 
1 Б2МАТ 


„MAKUŁATURA” 
A. Z. MYSONA 


aparon = Mahalowikiego ® 
ти. къ 


POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA 


„PRACA” 


KRAKÓW, ml. Basztowa 24 
Telef.: 557-87, 594-27, 598.19 


w Krakowie 23 sklepy spożyw. 
cze, 2 sklepy ze szkłem i parce- 
lang, sklep 2 mięsem i wędlina: 


zakupuje w każdej „ilości wszelkie 


wie oraz we w: 


A mi, sklep galanteryjny, sklep 
PAGE komisowy, piekarnię i drogerię, 
POWIATOWA SPOŁDZIEL Sarzadaja: 


ROLNICZO „ HANDLOWA lowary spożywcze, szkło, рот. 


JEDNOG“ celanę, emalie i 
Bok założ. 1908 Rok zal. 1909 — darcze w Шш 
KRAKÓW 
CENTRALA: 
nl. Reformacka J, tel. 509 masło, sery, mąkę, kaszę, 


592-15, miód i іш“ 


ILIA 


i gospo. 
тї. Kamienna 1, lelefon 571-35 cl pacae 
SKLEPY: ceny, 198 
ml. Sienna 1, Lol 42 Ш. Dlugn 84, maki”. 
tel. 3571-55, ul. Шара 27, ul, Kalwa z ww, 
ryjske wl. Grzegórzecka 4, wl эге. FATFTW М узду A 


Ślenkiewicza 2, 204 s.. ZA 


poleca towary kalonialne, wina 


£ DIEDNOCZENIE 


gronowe, owocowe, miody pitne, 
delikalesy, przysmaki, — Sklep 
rejonowy. 199 
ШИ zf Złoto, Srebro 
kupula sprzedaja 


poszukuje do pracy 
w fabrykach 

na Ziemiach Odzyskanych 

wykwallifikowanych 


spawaczy 


огах kilku 


odlewników иа, 


zła yJmuja 
kilizacji Si ЕАН 
czenia Ргтешувіа Katlarakii 


Kraków Plac Ko 
w godz. 9-12 r. 


PRACOWNIA ZŁOTNICZA 


Marian Hyla 


KRAKÓW — UL. GAODZICA 20. 


ж 
МОТОР: 
STABILNY BENZYNOWY 
о mocy 28 KM — Obrotów 3.004 
morki D. К, W, — Typ 1940 r. 
Теп sam motor może pracować 
о mocy 14 KM о zminiejszonych 
obrotach, 
Wiadomość: Pracow, Ślusarska 

Sarmierm б ==» M 


о, 
ka 6, 
(210) 


СЕСЕ 3 


a ae 
SZWARGA TADEUSZ 


ҮЙ = Alleluja 


życzy Р. Т. Kllentam I Sympatykom 


FR. JOGAŁŁA 


1 
JAMROŚ STANISŁAW 


PAPIER” 
Kraków, ul: Bożego Ciala nr A 


(róg ul. Miodawej), Tel. 535.26 
is ПЕ 0н с 
Р, Т. Klientom і Symnatykom Farbiarnia і Chem, Pralnia 


Kraków, Dietla 93 
(Filii nie posiada) 


irmy а: 


Wesołych Świąt Wirikanocnych 


Księgarnia 
. 
GEBETHNER i WOLFF 
RYNEK GŁ. 23 KRAKÓW RYNEK GŁ. 24 
Hkupediuje dla Szkół Pawszechnych i Świetlic 
naxiępujące nowości wyduwn. i lektury szkolne: 
Serca ж — 
ma 
OUNSCH: Dzikowy Skari n- 
PRAZYBOFOWS. IU Aastyne| = 
Z serili: BIBLIOTECZKA UNIW. LUDOWYCH: 
Nr 1. KONOPNICKA: Dym U lia 
Ne 2. =- 
м а "s 
Nr 8. PRUS: Antek 20 — 
He 7. — Na Wakacjuch 20. 
Мг 12. ORZESZKOWA: А. В. С. zy = 
ме 13. SIENKIEWICZ: Janko Muzykant а= 
Nr 14. — Wspomnienia z Maclpozy 2%.-= 
Nr 15. — Bartek Zwycięzca .- 
dnia EJ 
Michalka mo 
= 
iętnika paznańci jo nauczyciela 20 
JG. 
ша Egiptu 20m 
wa 1 
SZYMAŃSKI: Stalarz Kawalski ая 
Nr 102. PRUS: Grzechy dalocińctwa 
Z cyklu: POLSKA I ŚWIAT WSPÓŁCZESNY: 
ZAREMBINA: Dam wielki jak ńwiat P 
BOGUSZEWSKA: Czerwanu Wężs m 
Nra, MORCINEK: Ojaja węgla s- 
Мг 11, BONUSZEWSKA: Dzisci z nikąi Am 


Z aee 


Nr. 75 
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„NAPRZÓ D* 


Uprzemysłowienie wsi podstawą gospodarki rolnej 


О rozwejn bogactwa kraju decy- 
фоје przede wszystkim stopień i spo. 
sób wykorzystania sił wytwórczych 
Naradu. Naród Polski ma wszelkie 
możliwości pomnożenia swych bo- 
xaciw przez wykorzystanie pracy 
wszysikich obywateli, Praca ta da. 
tychczas nle została należycie zu. 
żytknwana, Przede wszystkim cho. 
dał o wyzyskanie sił twórczych пя. 
szego ludu wiejskiego. Jak wielkie 
marnoirawsiwo tego najcenniejsze. 
зо kupilału, jakim jest praca, jest u 
nas, świadczą choćby Ink częsta spa. 
kane ohrazki śniaka, który pa. 
„ trzymając j) na postron- 
5 el nie zastanawiamy się, ob. 
serwnjąc ten obrazek, jak kasztow. 
пу jest w naszych warunkach pro. 
ies spożywania trawy przez krowę 
Пе powinien kosztować w tych wa. 
"unkuch litr mleka? 

Wykorzystanie lego zmarnowanego 
szasu przez zorganizowanie przemy. 
Чи ludawega jest przedmiotem na. 
szych najbliższych zadań. Dla zorien. 
"owaniu е w znaczeniu idei uprze- 
nysłowienia wsi i w walce т mar. 
notrawstwem czasu niech posłuży 
'astepujące zestawienie: 

W roku 1937 wartość produk. 
tji rolnej na głowę ludności w 
Polsce była 4 razy mniejsza niż 
w Niemczech. Gdy żzsumowaliś. 
my wartość produkcji rolnej i 
produkcji przemysłowej ne gło. 
x ludności w Polsce, to war. 
toi ta w stosunku do produkcji 
rolnej 1 przemysłowej Niemiec 
była tylko о połowę niższa. To 
najlepie] ilustruje fakt, że ror- 
wô) przemysłu więcej waży na 
sra} dochodu społecznego i że 
w tażwoju przemysłowym nasze. 
go kraju leży klucz do podnie- 
aienia poziomo bytowania maa 
i rorwiązania тарайпіепіа jej 
zubożenia. 

Dlatego chłop! po reformie rolnej 
winni wziąć w swe ręce nie tylka 
przemysł rolny, ale przede wszyst. 
kim rozbudować przemysł Indowy. 
Będrie to etap przejściowy chłopa 
nmaeającego u siebie na wal, przy 
swym warsztacie, do przejścia do fa. 
bryk, które jeszcze nie zostały uru. 
chomione. Takich fabryk dziesiątli 
i bez przesady rzec można, że w naj- 
bliższej przyszłości tehraknie nam 
rąk do pracy przemysłowej. Jasna 
jest. że inaczej czuje sle wobec ma. 
szyn i urządzeń fabrycznych czło. 
wiek, który zetknął się jut z trakto- 
rem, lokurką poruszaną napędem 
elektrycznym, czy Kkrosnami, albo 
zelektryfikowaną sieczkarnią, aniżel 
człowiek, który tych maszyn nie wi- 
dzial, 

Rolę przndownika i popniaryzato. 
ra tprzemysłowienia wsi spełni Sa. 
mopomoc Chłopska, organizując no. 
we warsztaty przemysłu ludowego, 
reaktywniąc zamarty, lub rosbndo. 
wując słabe 1 nierozwinięte. Z Ini. 
cjatywy delegata Min. Przemysłu od. 
bylo Ai w  Związkn Samnpomacy 
Chłopskiej zebranie, którego celem 
hyła nstatenie planu pracy nad roz. 
hadową przemysłu Indowego. W to- 
kn dyskusji nstalano sporządzenie 
planu paxpndarczo . geograficznego, 
a uwzględnieniem możliwości zaist. 
nienia takich warsztatów, dzięki 
sprzyjajacym warnnkom i przy in. 
temrywnej wspólpracy wszysikich 
Oddrinłów Związku  Samopomacy 
Chłopskiej w terenie, Nadtn ustalo. 
no konteczność bernofredniego kon. 
taktu. przez wyjazdy w teren. Nie. 
zależnie nd tegn przy wszystkich 
Izhach Rzemieślniczych stworzone 
zostaną komórki przemysłu ludowe. 
gm. a referat tean przemysłu przy 
Departamencie PM rozesłał w teren 
ankiety. celem zorientawania sie w 
fakim stanie znajdnje się omawiany 
przemysł, 

Snecjatny nacisk ро?оёппо ne prze. 
mval wiklHnierski z mwagi na takt 
nasiadania prtez najwięk. 
szych obszarów wiklinowych i z u- 
wagi na poważną pozycie tef branży 
w eksporcie zagranicznym. Nad ar. 
'-streznę stroną przemrsłu ludowe. 
“л czuwać będzte Ministerstwa Kul. 
{сту i Sztnkł. 

Misrę znaczenia tef kontroli ilu- 

ruje fakt, że w przemyśle wikll. 

<rskim mie mieliśmy da 1934 r. 
Loukaorenfa na rynknch zagranicz. 
nych. Eksportowaliśmy hez konku. 


Janterie itd, Wyroby nasze były zna. 
ne, zwłaszcza wyroby Rdniką n/Sa- 
nem. Ale niestety rzemieślnik nie 
kontrolowany popadł w szablon. — 
Przemysł wikliniarski „wysyłał te 
same wzory 1 te same typy swych 
wyrobów 1935 r. czy 1936 r. czy 
1914 r. Nic dziwnego, że sąsiedzi 
nas] zwłaszcza Czesi | Niemcy stwo. 
Tzyli nam konkurencję i wylrącili 
prymat przemysłu wikliniarskiego z 
naszych rąk. We współnracy z агу. 
stami stworzyli nowe formy i nowe 
Kształty, dzieki grze barw uniknęli 
monotonii i w ten sposób zepchnęli 
mas na plan dalszy, Z czasem mn. 
sieliśmy przejść na eksport tylko sn. 
rowca, czy półfabrykatu zamiast go. 
towych wyrobów. By uniknąć tych 
błędów praca naszego przemysłu lu. 


dowego hędzie pozostawać рой pie. 
czą artystów 1 malarzy, a czuwać 
będą nad tym wojewódzkie i powia. 
tawe wydziały kultury i sztuki. 
Przemysł ludowy, to zajęcie dla 
ludności wiejskiej, w akresie wol. 
nym od rajęć w polu. Miedzy pro. 
duklami przemysłu ludawego odróż 
nić trzeba przedmioty nżytkowe |а| 
płólno, sukno, welniaki, kożnchy 
sprzęt itp. i przedmioty zdobnicze 
lak; rzeźby, wycinki, ialki, kilimy 
itd. W sferze mażliwości paszej pro- 
dukcji przemysłu ludowego są wyro- 
by z następujących smrowców: Inu, 
którego produkcja wynosiła przed 
wojną do 50.000 ton rocznie, konopi, 
wełny, szczeciny, wyrobu sit, bed. 
narstwa, zabawkaratwa, galonierii z 
drzewa, jak laski, ciupagi, puderni. 


ezki, pudełka, kałamarze, fajki, za. 
bawki, dalej garbarstwo, kuśnier. 
stwo, kamieniarstwo, zdobnictwo, 
ceramika, wycinanki itd. 

Oczywista w rozwoju przemysłu 
Jndowega należy pamiętać o produk- 
cji ne dłuższą ampHiudę, a więc 
przy zakładaniu, przy reaktywow£u 
nin warsztatów nie uwzględniać T8- 
czej tego rodzaju produkcji, któraby 
nie sprostała konkurencji zakładów 
przemysłowych jak np. azewstwo; 
весћагаіҳуо, ślnsarstwo. W progre, 
mie pracy na drodze do nruchomieć 
nie i rozbudowy ргтешузћ ludowe) 
go Ministerstwo Przemysła przewl- 
duje wydatną pomoc w poslaci pray- 
działów snrowcowych ł urządzeń 


mechanicznych. т _ 
Inż. Henryk Kuroń 


Rekonstrukcja zabytków sztuki 


w okręgu krakowskim 


Kiedy wolna wraz z całym swyra 
apåratem przeróżnych szykan i o. 
kropności przewalała іе prrez na. 
me miasto | jego okolice — zdawało 
się w plerwszej chwili, że nasze 
mienie kulturalne dozna na tym tere. 
nie poważniejszego — uszczerhku. 
Wprawdzie szkód wyrządzonych dzia. 
łaniami wojennymi nia można lekce. 
ważyć, sę one bowiem dosyć znacz. 
ne — leor x zadowoleniem należy 
stwierdzić, łe mubstancja naszego 
atanu powiadania w tej dziędzinie 
pozostała niensraszona а częściowo 
uszkodzane objekty zabytkowe moż. 
na będzie w niedługim czasie dopro- 
wadzić do należytego stanu, 

Tak więc najbardziej zniszczony 
Койсіб iw. Katarzyny w Krakowie 
— ostanie w przyszłym roku odre. 
stanrowany 1 doprowadzony do daw, 
nego wyglądu, dorywnującego атут 
monumentalnym pięknem kościaławi 
Mariackiemut t Bożego Ciała. W ko. 
ciele ОО, Franciszkanów wyprawia 
się częłciawo nszkodzone przez wy. 
buchy pocisków wiirsże Wyspinń- 
skiego, podobnie Јак w kościele Ma. 
rlackim, gdzie odnowiono arcydzieło 
Wite Stwosza, aławny krmeyfiks w 
barokowym ołtarzu z XVIII.go wie. 
kn. Tryptyk Stwosza z głównego 
ołtarza w tym kościele, został Już w 
całości odnaleziony w podziemiach 
zamkn norymherskiego i ma powró- 
cić do Krakowa z końcem kwietnia 
łącznie z innymi cennymi zabytka. 
mi i klejnatami sztuki. Ołtarz Ma. 
riacki będzie mararie umieszczony 
na Wawelu, gdzie nastąpi droblazga. 
wy przegląd і restanracjn ewentira]. 
nych uszkodzeń, co potrwa przyp. 
szczalnie około trzech miesięcy 
poczym arcydzieło ta zostanie rmon. 
towane na swym dawnym miejkcii, 
na którym przetrwało ad kańca 
XV.go stulecia, nż do hezprzykład- 
nel grabieży niemiecklego okupanla. 

Zamek na Wawelu poniósł rów. 
nież cześciowe uszkodzenia, ponad. 
to zaś hitlerawscy okupanci ograhili 
go r wiem drogocennych zabylków 
1 pamiątek, eniekszłnłenigc równo- 
cześnie lega pierwnina postać. Ostn 
tnim opniwem tej niszezycielskieł 
działalności, hyły rozmaite przeróhki 
i przebudowy, doknnane na rozkaz 
Franka — który zamierzał nadn 
zamkowi obcy mu goła charakter 
niemieckiega „Burgu“ Оћеспіе opra- 
cawano nlany, wedle projekin dra 
Szyszko-Rohusza, ostatorznego utzą- 
drenia wzgórza wawelskiego, które 
bada wykonywać w miare danływu ł 
fnndnszów. Przewidnin one nrzywró- 


cenie dawne], warowne) aylwety 
zamku, а to przez odbudowanie zbn- 
rzonych przer Anatriaków murów 
obronnych od strony południowej z 
dawnymi basztami Tęcryńskich, Szła. 
checką i Panleńską, których frag- 
DA zostały odnałezłona w па. 
курілкасЬ ziemnych. Zachowane ba. 
arty, Sandomierska f Złodriejska, 
zostaną odnowione — przywtócony 
będzie także warowny mur od ba- 
szty Złodziejskiej do bredniowiecz. 
nych budowli od strony północnej, 
a z murem tym będzie połączony 
nowy budynek Zarządu Маче w 
odpowiednim stylu Istniojące jeazcze 
akrzydło poamstriackiego aspitala z r. 
1852 zostanie burrone. 

Interesujący jest projakt budowy 
monumentalnego amfiteatru, oblio. 
nego na 20.000 miejse na wielkim 
dziedzińcu zewnętrznym wawelskie- 
go zamku. Dziedziniec ów zajęty 
obecnie częściowo na ogród — pow. 
stał po zbnrzenin przez Austriacków 
dwóch gatyckich kościołów, kw. Je- 
rzego i św. Michała, oraz kilkn za- 
hytkowych budowli średniowiecz. 
nych. Wybudowanie na tym miej- 
acu projektowanego amfiteatm — 
wynełniłoby dotkliwą lukę w po- 
trzehach kulturalnych Krakowa 
gdyż tą monumentalnę hudowię moż. 
naby przeznaczyć na uroczystości | 
obchody narodowe, zjazdy, koncerty, 
widowiska teatralne i t. p. 

Przy częściowym odsłonięcia aka. 
Tistych zboczy wawelskiego wzgórza 
udalo się kierownictwu odnowienia 
zamku natrafić na płerwotne, goty- 
ckie wejście do Smocze] Jamy, tu. 
dzieł okryć ujście kanału, którym 
w roku 1772 wtargnęli konfedernel 
barscy zajmując Wawel i rozbrujając 
załogę. 

Bndownietwo miejskie pragnie гё. 
wnież przyczynić się do restytucił 
stylowego oblicza naszego miasla. 
Projcktnje опо urbanistyczne ufor- 
mowanie pięknego placyku św. Ma. 


niałej fasady kościoła Św. Piatra, 
tak zagubionej w ohrazie ulicznym 
miasta. Rozważa się też sprawę od. 
hudnwy dawnego pałacyku Montelu. 
nich, później Tarnowskich na Szla- 
ku — gdzie ząchowała się Jeszcze 
piekna sień renesansowa, 

W czasie okupacji przeprowadzo. 
na kilka udatnych restauracji wnętrz 
— a to refektarza u ОО. Dominikn_ 
nów, w kościele Bożego Ciała i w 
zakrvatii kościoła N. Р. Marii. obec- 


Związek Radziecki dba o swoich uczonych 


Moskwa (PAP) Zgodnie z zapo- 
więdzią generalisstmusa Stalina pań 
stwa radzieckie stara się rortoczyć 
Jeszcze troskliwszą opiekę nad uezo- 
nymi radzieckimi, hy atworzyć im 
Jak najlepsze warnnkl matertalne, 
które ułatwią im całkowite oddanie 
się pracy naukowej. Niedawno pod- 
niesjono znacznie pensje pracowni. 
ków nankowyah. Otrzymują оп! spe- 
cjalne zaopatrzenie żywnościowe. 
Sperjalną uwagę zwrócono na wa- 
runki mieszkaniowe uczonych ra- 
dzieckich. Radziecka Akademia Nauk 


rench do Wiednia, Paryża, Londynn | huduje obecnie cały szereg domów 


1 in, meble kosrykowe, walizy. su- 


mieszkalnych Фа uczonych, pracują. | 


cych w łnatytucjach nankówych 
Akademii. W nowej dzielnicy Mo- 
skwy, na Wielkiej Kalnzskiej, gdzie 
skoncentrowana cały szereg instytu. 
tów nankowych £ badewczych, jat 
w czerwcu roku bieżącego oddany 
będzie do mżytku uczonych wieło- 
pietrawy budynek mieszkalny. W 
гаки bleżącym wybudowany będzie 
w tym samym asiediu naukowym 
dom 28 miezskaniowy i 700 mieszka- 
niowy. W ciągu naśbliiszego 5-lecia 
Akademia Nauk wybuduje 8 wiallich 
domów mieszkalnych o 1200 mieszka. 
niach. 


nie zań — powatn wydarzeniem 
konstrwatorakim artystycznym, 
jest nowa polichronia w kaplicy bł. 
Szymana з Lipnicy w kościele ОО, 
Bernardynów, wykonana przez prof. 
Gardowakiego i  Stalona.Dobrzań. 
skiego. s 

Nietyłko аат Kraków — ale і [едо 
okręg wojewódzki — rzeka na resty- 
tucle 1 odnowienie swego mienia za- 
bytkowego. W zamku w Tyńcu nale. 
żałoby przynajmniej dorażnie rahez. 
KRK аар i wieże. Z 
ościół 1 klasztor Benedyktynów 
znajduja się obecnie w stadium od- 
гу, Јак również kościół ponar. 
bertański w Hehdowie. Nader cen- 
пу rabytek, Jakim jest zameczek 
tycki w Dębnie, koło Brzeska 
przejęty przez Związek Historyków 
Sztaki — ma być wkrótce gruntów. 
пів odrestanrowany. W toku pracy 
około odsłonięcia pierwotnego wy- 
aadu prezbiteriwm kościohe сузіег. > 
aklego w Mogfle — ta na” 
wachodniej fasadzie końcioła trz% % 
okna wczesnogotyckie, współczesne 
budowie — oraa polichromię rene. 
asneowg w kaplicach bllśnich о mo- 
tywach groteskowych. Prowadząc te 
prace, zabezpiecza się zarazem knn- 
strukcję całego kościoła, usuwając 
poważne pęknięcia 1 олпп!есї@ się 
murów, Wałnym wydarzeniem dla 
znawców i historyków sztuki. Jest 
odkrycie w kościółki romańskim w 
Prandocinie drugiej  absydy са 
wschodu, gdzie dałsza hadania pro. 
wadzi odkrywca tego fragmenlu ar- 
chitektonicznego, inż. Jamróz. 

Nio wrczędm się także opieki nad 
zabylkami drewnianeka hydowuie- 
twa, zaherpieczając kościółek w Rah. 
ce mieszczącym muzeum regionaln: 
fm. Wład. Orkana, kościółek rew- 
niany w Komorowicach koło Bia. 
łe) — в wielką troskę konserwalo. 
ra Okręgu wojewódzkiego slanaw4 
liczne łemkawakle cerkiewki drew- 
niane na Podkarpaciu zagrożone zni- 
Келе przez wysiedlenie łem. 

W. 


Wkońcu należałoby wspomnieć o 
pracach przygotowawczych do re- 
stanracji Kopca Rotciuszki z równo. 
czesnym rozwiązaniem przyległego 
terenu na sposóh parkowy, aby pod. 
nieść walory tego pomnika — da 
czego niezhędne jest usnnięcie for. 
tów ponustriackich. Akcja ta ma du- 
Фе znaczenie ze względu na uroczy. 
siości Roku Kościnszkowskiego. 

Dzięki nlezmordawanej pracy dp. 
inż, arch. Rohdena Trelera, szefa 
Qddziała Ochrony Zshytków w Wy. 
dziale Коту 1 Sztuki Urzędu Wo. 
lewódzkiego klóry  radaniam 
swym poświęceał się z całym zapn- 
łem wielkiego miłośnika dawnej 
sztuki — sroblona w tej mierze 
wirystko, со było tylko możliwe do 
zrobienia. Prace ta nle ag lezzcze 
ukończone ` szereg nowych projek. 
tów стекл тв swą rezlizację — olo 
dolychczasawe tempo tej akcji oraz 
je] poważne hądź со bądź wyniki w 
ciągu ladnego тока zaledwie, wska. 
mjg na to, Фа w niedługim хїпєшп. 
kowo czasie stan naszych vabylkiw 
ne terenie okręgi krakowskiego zna. 
cznie się poprawi, R nasze mienie 
kulturalne, nie będzie narażone na 
miedające айе powetować atraty. 


= 
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A KATERN КОЕ] 
Proi Dr Józei Reiss 


Społeczne wartości muzyki. 


Zdawałoby się, że muzyka, jako 
najbardziej ` abstrakcyjna dziedzina 
sztuki, najbardziej autonomiczna ze 
"wszystkich sztuk pięknych, nie ma 
żadnego związku z życiem realnym, 
z jego mieustannymi fluktuacjami i 
jego walką. W pierwszej chwili, gdy 
„Się rozważa to zngadnienie, wydaje 
„Się, że muzyka niczależna jest od ży 
"сја i jego różnorodnych przejawów, 
Taki sąd jest jednak błędny. W rze- 
czywistości bowiem muzyka, jej 
duch, jej styl i jej formy pozostają 
ду bardzo ścisłym związku z życiem, 
z charakterem epoki, z przemiana. 
mi i z przewrołam: i prądami iden. 
logicznymi, Stwierdzeniem tego fak- 
tu jest np. muzyka ludowa i jej pry 
anityw. Kultura ludowa nie roa 
pierwotne muzyki dla niej samej, 
czyli muzyki dla muzyki, Tam istme 
je muzyka w służbie życia, jest lo 
więc muzyka solizaina, oddziałująca 
magicznie na niewidzialne bóstwo i 
będąca, jakby zaklęciem dobrych i 
złych sj}, jest to muzyka obrzędowa 
oraz muzyka iowarzysząca pracy i 
ułatwiająca ie pracę. Na pierwszych 
szczeblach kullury ma muzyka za- 
tcm charakter społeczny, a mie jest 
doszcze czynnikiem  eslctycznym, 
lecz w pierwszej linii ogniskiem 
wychowawczym, moralnym, 

1 Na tym tle socjalno.twórczym i 
moralno-estelycznym powslała meta. 
fizyka muzyki i oparte na niej ideal 
ne koncepcje szkoły Pitagorejskicj o 
tzw. harmonii sfer, czyli o muzyce 
wszcchświafa огах koncepcje filo. 
20111 Platońskiej, wozwrniętie zwła. 
szcza w dialogu „Timaios“; tu zja- 
wła się muzyka jako odblask har: 
manii wszochświata, jest опа obja. 


wieniem wieczności, budzi w mas 
uczucio głębokiego nabożeństwa i 
prowadzi nas na wyżyny, doskona. 


ości etycznej. Te koncepcje moral- 
no filozowiezne przejął do swej me. 
lufizyki Artur Schopenhauer w swym 
nodstawowym dzicie „Swiat jaka wo 
a i wyobrażenie”, praklycznia sta” 
rał się ją zrealizować kompozylor 
rosyjski Alaksander Sriabin, wierzą. 
cy, że muzyka zdoła swym eksta- 
iycznym [опот i umoralniającyni 
epływem dokonać odrodzenia ludz. 


Pogląd Теп doprowadza zatem sn- 
na, 


dalszych konsekwencji. W zw 
z tym nasıwa się zasadnicze pyta 
nie, czy muzyka 


лу niej prócz wartości 


csietycznej 
także i waplości qtyczne? Niepodob. 


na rozsirzygać lego zagadnienia w 
sposób arbiiralny, ale bodaj częścia- 
we rozwiązanie znaleź 


i 
można wl. Słuchanie 


raklyce życiowej i jej psycholo. 
Znana powszechnie zasada głos 
: „Źli Judzie nie śpiewają pieśni 
Ze stanowiska paychologii jest to za” 
sada trafna i słuszna* $piew bowiem 
a więc muzyka, jest bezpośrednim 
wyrazem naszych stanów uczucjo. 
wych, w lej hczpośredniości nie 
ў przez filtr inlelekiu, 
jest szczerość i prawda, a więc ce- 
chy człowieka prawego i dobrego. 
Ludzie #1 są skryci i podsiępni 
więc uczuć swoich nie ujaw. 
nie dziw, że nie śpiewają, że św! 
muzyki jest im obcy. Muzyka ich пзе 
uszlachetnia, ani nie uspałecznia. 
Muzyka skłąda się z dwóch zasad. 
niczych elementów, 1}. z rylmu i 
melodii. Z tych dwóch czynników 
najbardziej, działa  uspołeczniająco 
rytm. Dziułanie jego przejawia się 
przede wszystkim w pracy zbiaro- 
wej. Tu jest оп samoisinyni czynni. 
kiem ruchu, źródłem nieustannie 


г 


czynnej dynamiki, rylm normuje 
ubiorowej, może Је 
przyczem 


doniosiym czynikiejn ekonomii sił, 
Wariość społeczna rylmu tkwi i w 
aym, że rylm wprowadza do gro- 
mady ludzkiej element karności. Je- 
dnosice піс wolno tu naruszyć {еп 
pa pracy, gdyż przez to spawodowa. 
ła by ona zamęt w mechaniźmie 
całości, które dzięki jednolitości ru- 
chów rozwija olbrzymią energię sił 
i działa, jak precyzyjny aparat. Czym 
jest organizacyjno.społeczne działa* 
nie rylmu w pracy zbiorowej, dowo. 
dem tego sq potężne budowle w sla- 
rożytnym Egipcie, w Chinach, w 
Meksyku; ; można je była wznieść 
tylko dzięki organizacji mas, posłu: 
sznych skinieniu kierownika jedne. 
Ko, normującego tempo i rytm pra. 
с 


у. 
Również i drugi element mużycz- 
ny, to jest melodia, ma *v sobie w 
lości społeczne, Melodia czyli pieśń, 
śpiewana zbiorowo budzi w groma. 
dzie ludzkiej jednaki nastrój, wle 
wa w serce zapał i.porywa wszyst- 


д 
в tej żywiołowej sile fascynują- 
cej tłum, polega działamie pieśni 4 
hymnów ' patriotycznych i rewolu. 
cyjnych. W bitwie pod Grawelatle, 
w wojnie pruska_franeuskiej w r. 
1870 pruskie kapelo grały pulkom 
wlelkopołskim przy ataku na pozy- 
cje fremcuskie „eszcze Polska mie 
zginęła”, Na barykadach rewolucji 
apołecznych ginqł prolelariat z re- 
wolucyjną pieśnią na ustech. Tlum 
Kpiewający zbiorowo, зіаје się spo. 
ieta jednostką o niezwykłej solidar. 
nnści, jednostka mastrojona na jedna: 
юп uczuciowy. 


jest głębokiin 


przezyciem wrażeniowym і uczucio- 
wym, jest jakby obcowaniem jakim 
lepszym i „szlachetgiejszym świa. 
Тет, aniżeli świat naszych szarych 
dni roboczych. Słuchanie muzyki 
jest odprężeniem po pracy, jest na. 
leżną każdemu rozrywką duchową, 
klórej wartość spoleczna jest bar- 
dzo cenna: Świat piękna, które da- 
je muzyka, wzbudza nowe zasoby 
energii, po powrocie dg warszlatu 
pracy 'żyje się jeszcze echem iego 
głęhokiego nastroju, który stworzy. 
ła muzyka, jej rylm drga nadał w 
duszy słuchacza, jej krzepiący ton 
dźwięczący jeszcze długo, jako ra. 
dosne wspomnienie czegoś niczwy- 
kłego i otlświętnego. 

Na tym właśnie polega wychowaw- 
cza wartość muzyki 1 jej siła umo. 
ralniająca. To też muzyka musi zdo, 
być dostęp do wszystkich warstw 
społeczeństwa, zgodnie z tą lezą, Jiló 
ra głosił Lew Tołstoj w swej progra- 
mowej rozprawie „Co to jest 5210. 
Ба" i zgodnie z tymi postulatumi, 
które wysunął raz wielki socjolog 
Edward Abrargowski doszedłszy бо 
wmiosku, że muzyka istnieje w zbio. 
rowości i przez zbiorowość. 

A więc muzyka musi hyć dostępna 
dla wszystkich, by mogła spełnić 
swe doniosłe a odwieczne poslan. 
mictwo. Wiedy adsłanię się wszyst 
kie le] wartości społeczne, streszcza- 
Јас się w tym, by muzyka tchnie, 
niem swym przepoliła wszystkie ste. 
ry życia, by wniosła wszystkie war- 
stwy społeczeństwu na wyżyny ide- 
айй, by stała się pomostem, łączącym 
jaskrawe przeciwieństwa w życiu, 
Пу głosem swoim budziła w groma. 
dzie ludzkiej poczucie jedności, hy 
nakoniec mogła pogrążyć człowieka 
w stan głębokiej, religijnej kon. 
lemplacji, odrywając ga od ролаге] 
rzeczywistości, 

Wiedy to dokona się jakby mi 


Zasłużony ośrodek 
spółdzielczy 


Spółdzielnia Spożywców 2Wyzwole. 
| niee podczas okupacji stanowila bi 
dza ważny ośrodek walki konspir 
cyjnej z okupaniem. Tutaj właśnie 
1ow. Strusińska zorganizowała szycie 
namiotów i zbierała materiał opatrun- 
Козу dla bojowych oddziałów ówcze. 
snego RPPS-u, Tu przechowywano 
pieniądze lak potrzebne do prać ог- 
ganizacyjnych, a spółdzielnia 1ойо. 
wala je na fikcyjnych kontach. Tutaj 
w. eszcie tow, Kuleszyński założył cen- 
tralę falszywych dowodów, Zawdzię- 
czając lakiemu dowodowi tow. Ch 
doba chodził po Warszawie jako W 
šniewski, posługując się świadectwem 
pracy, wystawionym przez Spółdziel- 
тие. 

W spółdzielni » Wyzwołeniee działa] 
robotniczy Czerwony Krzyż, W Ra. 
dzie Spółdzielni zasiadał ег pe- 
wien czas i kierował całą akcją, tow. 
Premier. Z calym poświęceniem po- 
magala mu wowczas, obecnie wice. 
minister, tow. Kuczkowska, To grano 
osób właśnie założylo spółdzielnię 
spośród członków qziałającego przed 
wojną Towarzystwa Uniwersytetu Po- 
wszechnego, н 

Spółdzielnia z początku mała 3 sklo 
фу i mimo różnych aresztowań і wpa. 
dek przetrwala do wyzwolenia, 
Dzięki ofiarhej pracy obecnego prez 
wodniczącego Rady, low, Kamńskiej 
© i prezesa zarządu tow. Skowron, 
skiego, dzisiaj spółdzielnia, przyjąw. 
szy nazwę »Spółdzielnia Spożywców 
— Wyzwolenie — Praga Południe 
posiada 32 slepy, piekaruie | masars 
ma 4 4.000 członków, 


* 

Pualałżość spa @ dowe. 
dem, że ludzie, którzy tak dzielnie ra. 
dzili sobie z okupantem, potrafia prze- 


zwyciężyć wszełkie trudności gospo. 
darcze i być pionierami budownictwa 
naszego spóldzielczego życia, 


styczne oczyszczenie duszy ludzkiej, 
t, 1. to, со w slarożytnej Helladzie 
określona mianem „Kariharsis” czy: 
Ji uszlacheinienic serca, A.na tym 
polega najwyższa warlość muzy 
snołecznej. 


„SPOŁEM ”” 


Popierajcie produkcję 
spółdzielczą mas ro- 
botniczych i chłop- 
skich, kupując wyroby 
z fabryk spółdzielczych 


„SPOŁEM“ 


Tadeusz Peiper 


„Swierszcz га kominem“ 


/ Opowieść Dickensa w przeróbce dla sceny. 


Ani czar iej opowieści, ani intry. 
gujący bieg jej nkcji. i naczelna 
ісі myśl — nie wystarczałyby same 
przez się, aby je przenieść z książki 
w tealr. Przeribkę dla, sceny uza. 
sadnia lu jedno: opowieść la narzuca 
sprawę aktorską pierwszorzędnego 
znaczenia, 

Wielki pisarz angielski dak swym 
postaciom szczególny sposób uzew. 
nętrzniania stanów duchowych. Naj. 
głębsze wzruszenia, najlajniejsze my. 
Śli wyrażają one піс slowem. 58 u 
nich momenly, w klórych słowa 
jest w dzodze na usta, alo ліс docie- 
ra do warg, nie dociera da gardła. 
Żona kładzie rękę na ramieniu mę- 
ka i patrzy w niega ze wzruszeniem 

Е, chciała mu jeszcze coś 
з " O mężu kilkakrolnie 
powlarza Dickens, że nie wiele bra. 
zowało, a byłby powiedział 4а 
owo. W „Św 
мело na ważne pytanie nie pada 
odpowiedź słowna, odpowiedzią sta- 
le się juki$ odruch ciała. Nieraz od- 
gowiedź słowna okazuje się niepo. 
Jrebnz, bo z twarzy pytalącepo wy- 
yika, że ien domyślił sie -licżci һа 


odpowiedź miała zawrzeć. Gdzicin- 
dziej nie słowem, lecz samym wpa. 
Irywaniem się zmusza człowiek czło. 
wieka do tłómaczenia się. Wielokro- 
tnie w miejsce sława pojawia się 
zuch, јако wyraz duszy, U żony wo. 
źnicy drżenie rąk przy nakładaniu 
tytoniu do mężowej fajki i przy jej 
zapalania ujawnia jej trwogę w je. 
dnym z momeniów węzłowych. Są 
w powieści miejsca, w których dwa 
chy, pozornie lakie same, jakimiś 


różnicami wyrażają co innego; tuż 
abak siebie роја 


ia się twirrdzące 
пісу i współczują- 
ce pulakiwanie jego żony; gdzie: 
dziej ślepa dziewczyna dwa razy u. 
krywa twarz w dłoniach, ale za każ. 
dym razem czyni 40 gestem innym, 
inaczej gdy w ukrywanju twarzy 
przejawia się niepokój, inaczej gdy 
przejawia się w nim bolesny domyst. 
Całość opowieści świadczy, że wiel. 
ki pisarz — w pogardzie dla fałszy- 
wego słowolejstwa — reahzował іш 
konsekwentnie {дес mocno osaqdzu- 
ną w jego umyśle. 

"Га właśmetidea nzasadnia prze. 

i м ца SCENE. 


że tu swym роз!асїош wypowiada! 
się, otrzymuje tentr szczególną oka- 


aby człowieka 
wyrazić, jakie pozasłowne uzewnę- 
irznienia są polrzebne, aby siany 
duszy przejawiły się prawdziwie i 
świeżo, co aktor powinien dowo. 
rzyć do tekstu aulora, eby powstała 
kreacja bogata w życie sceniczne, to 
są kwestie, które slale niepokoją 
sztukę aktorską. W różnych czasach 
daje się im różne rozwiązania, każdy 
wielki twórca teatru wnosi lu swoje 
idee, każda wielka indywidualność 
aktorska wnosi tu własna sposoby 
scenicznych, 
е też niożnaby ujmować па 
scenie pozasłowną zawartość „Świer. 
szcza za kominem“, 

То, co nam dał Emil Chaberski, 
nie tylko nie jest żadnym przyczyn- 
kiem do sprawy, ale nie spełnia na. 
wet łagodnych wymogów artystycz- 
nych. Z aktorow, klórych miał pod 
swym kierawnictwem, a z kiórych 
niemał wszyscy obdarzeni są zdol- 
nościami, mażna było —- mimo, że 
w większości nie mają jeszcze wy. 
robienia — wydobyć znacznie wię. 
cej, niż reżyser wydobył, Nie wydo- 
był nawct zarysowania charaklerów, 
Za przykład nicch starczy-n. Rra. 


dzikowski, któremu jego opanowa. 
nie rzemiosła aktorskiego pozwoli- 
łoby — gdyby reżyser był mu da, 
brym doradcą — dać wożnicę takjes 
go, jakim jest u Dickensa: ociężnłego, 
spęlauego zahamowaniami, przewlęs 
kle wymawiającego słowa, П 

W grze grupowej wiele reżysera 
skich  niedopatrzeń,  niedumyśleń, 
niedokształceń. Za przykład niech 
starczy potraktawanie lematów, — 
związanych z grą w karty. Była w, 
iym pobieżność, powierzchowność, 
nie było uwzględnienia ważności; 
jaką ma 1a część dramatu dla jego 
przebiegu. 

Spekłal zaczyna się wstępem, w 
którym na tlc ciemnej sceny aktor 
z upiornia oświellaną lwarzą opo. 
wiada о Świerszczu i jego towarzy” 
szu kociołku, gubiąc hez resziy ро. 
Bode i humor Dickensowej treści, — 
dla dramatu, który ma nastąpić póź. 
miej, przygrywka fałszywa. Kończy 
się spekłal lańcem, wprowadzonym 
А lą ininute i рогћаухіопуш charak- 
teru, a przecie w danym wypadku 
słuszniej było tę część utworu dać w 
opowiadaniu } z analogii ze wstępem 
uzyskać zamknięcie całości. 

W za mało ubagich wnętrzach p. 
Gajewskiego snują figury zbyt bar- 
wnie ukostiumowana spektal fałszy. 
wy. Od początku do końca fałszy. 
wy. Właściwiej: spekła] bez sensu. 

= ———— 


„NAPRZOD" 


al. Piasecki 
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ŻYCZY: 


P.T. Klientom 


EFABRYKA CZEKOLADY =) 
KRAKOW, UL. WROCŁAWSKA 17, 


SKLEPY: Rynek Główny 33. 
Z Rynek Główny 47, 


WYROBY ZE ZŁOTA I SREBRA 
oraz naprawa zegarków 


KURSY Klerowców samiehodiwych I mstatykli 


Zaw. Zw. Transpertowców A. P. Oddział Krakowski 


Kraków, Rynek Gł. 16, MA р. 


Informacja eodziennie od godz. 10—20 


WITOLD BERDZIAKIEWICZ 
Kraków, Florinńska 28 


Wesołego 


120 (=) 


Alleluja! 


P.T. KLIENTOM * 
1 SYMPATYKOM ŻYCZY 
1 


WSZYSTKIM NASZYM 
SZANOWNYM 
KLIENTOM 1 ODBIORCOM 
PRZESYŁAMY 
AER М 4 

ҮС. 


Roy jów 


FABRYKA CZEKOLADY I CUKIERKOW 
Kraków, Masarska 6-8 tel. 597-92 


Fabryka Przetuorów Chemicznych 
— Kosmetycznych — 
| środków żywnościowych 


ШИК, ИГИ 
KRAKÓW, KRAKOWSKA 2915 


AUATOWNIA APTECINA 
Mgr Wit Aldona 


' 
Kazimierz Flakowicz Wesotego Alleluja/ 

życeg 

P.T. Klientom 


ТИШ BECHANICZĄO = ИШ 
an Atrojny 

Mistrz mechanik- precyzyjny 

Kraków, Rynak Głiwny 24 I p, tal. 571-87 


KRAKOW 
ul. Slenna 14 1, р 
teleton: 560-38 


Zamówienia zamiejscowe 
poczta za zaliczeniem. 


Rok założenia 


ZY 
1 ORAZ WAIALKIU 


NAPISY 


Gorsety 1 Aparaty Ortopedyczne Ю 


Protezy nóg i rąk oraz wszelkie wyroby wchodzące w zakres 
bandażownictwa | ortopadil 


FRANCISZEK ZIELIŃSKI Kraków Starowiślna 14 


[ШҮ Nrzemiikie 


KRAKOW, ul. 


Kraków 
Rynek GŁ 20 
róg Brackla] 


Kolektura 
Nr 144 


POLECA WŁASNE WYROBY: 
Dia Spółdzielni | Hurtawni odpowiednie rabaty, 
Prowincla — wysyłka za pobraniem pocztowym. 


„KRYSZTAŁ 


Lwowska L 30 
poleca swoje wyroby. 


Sissis yczenia wiątecsne 
swoim P.T. Klientom i Sympatykom 
<a dą | АЕС" 
жч а эл paz taa 


Sympatykom 


„Wesa fego 


Alleluja" 


PIECZ 5 СЕ 
GUMOWE WYKONUJE 
SZYBKO RYTOWNIK 

JAN WIDLIŃSKI 
Kraków, ul. Grodzka 28 


Atramant de uietnych pldr 
1 wskalny 


Klej da gamy 
Oliwa do masya i rewarów 
Wazaliną tachniczną 

Саша arabską maturalną 


Wiórka mydlana da prania 
delikatnych 


1 inno artykuły 22899 


rany malarskie, ат шу, dękstryna, 
kleje, ашат uozawy, kwasy, siny ka- 
mień, maltaliną i inna dostarcza 
majkorzystnia | 


„KORUDA” 
шиш (ań. chemika | art. groptdarzych 
Kraków, al. 0004 S Tel 566-47 


GOSPODA 


POD 
„Wierzynkiem 


KRAKOW, RYNEK GŁ. 16, 
KAZIMIERZ KSIĄŻEK 


[кошы siylawy і 


Tel. 665-08 
—— 


8 (1-3) 


EWACA! PWACAI 
W HURTOWNI GALANTERII 
I ARTYKUŁÓW GOSPODAR 
JÓZEF RĄCHWAŁ 
Kraków, Grodzka 6 


ostatnia zaszły wielkia zmiany: 
Przybyło dużo towarów 

i ёвпу znacznie zniżkowały. 

ч 


di PAROWA FABRYKA 
GUKROW, PIERNIKGW 
1 MARMELADY 
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ZEGARMISTRZ! 


KRAKOW: CEZARY CHWIŁKOWSKI  Fiorańska з 


poleca korzyslnie: zegarki, biżuterię, ahrączki ślubne отаг wszelkie praktyczna upominki. 
=== 


„NAPRZAD* Nr. 78 


Stefan Kamiński 


WYDAWNICTWO — KSIĘGARNIE — CZYTELNIE 
ANTYKWARIAT — PAPIER I ARTYKUŁY BIUROWE 


W KRAKOWIE 


UL. FLORIAASKA 11 — Tal. 527-17 — UL. PODWALE й — Tal. 549-59 


UL. KRAKOWSKA 18 — Т 
KOMIS-HURT: UL. KARMELICKA 


JUBILER! 


HURTOWNIA KUPCOW POLSKICH 


Spółdzielnia z o. o. 
KRAKÓW, ш. KRUPNICZA 11 TELEFON 540-85 


Towary spożywczo — kolonialne 
Wyraby cuklernicza 
Artykuły gospodarcze 
Papier i artykuły piśmienne 


Р.К.0. Nr IV-34 — ВОК. 


POLECA NOWOŚCI 
ADLER A: Psychologia Indywldunina, str, 144 
ВАА J, Н. ka: Terejaritwa franolszku 


Ceny fabryczne -- hurtowe, Dostawa tylka kup- 
com | Spółdzielniom. Cenniki na ządanie 
CZESKA-MĄCZYASKA M.: W sbrenis Gdański 


UWAGA! Z dniem 15. maja br, biura i maga- 
DZIURZYRSKI A.: W korze iwisrkowym, str, 72 Э) * zyny Hurtowni przeniesione zostaną 
EHRLICH L.: Кама Narodów Zjednoczonych, str. 120 — do własnego budynku przy ul. Lubicz 9 (dawny 
НЕЗЯ ОММА W.: Gwiazdki śniegowa, str. 34 


OWA KACA lokal restauracji „JOZEFA“ abak kolei dworca 


HOMOLACS к. O Kosturku, Azia 1 Burhu, atr. 132 osobowego). за 
— Wigliie Wojtusia, str, 32 
KIEŁKOWSKI A.: Deam miehloski, 13a 
KRÓL Б. ke.: Zasady etyki katolicki 192 = 
KUREK JALU: Janosik, tam | „Sława Gluchaczkom*, atr, 520 la- 
E Давай dan [ане ari O Сайн A 7 KRAKOWSKA FABRYKA ZWIJEK 
LAM W.i Malarstwo | Jego zaundy, str. 104 К | KARTONAŻY 
LABICZKA Н.! Srmanranii miarushomańci, str. 13% « 
LIPSKA i.: Nauka pisanju na manzynia, str. 74 
MANTEUFFEL T.: Słowiafńszczyrna plirweina, sir. 44 p „WISŁA 
MAALANKIEWICZ K.: Złata | Inna motala szlachetna, sty, 40 
MIANOWSKA A.: Bajki diu hraciazka, str. 100 dawniej 


Ej RCA тшш E. Orzaarkowaj, аёт. 102 144— „А LTESSE -W1 s Ł А“ 


STER s ISA WY. ui BE (sprzedaż przez Centrale Zbytu Zaopatrzenia Przemyślu Papierniczego! 
OSTROWSKA 1,1 Jak te waleci Pani Skaly połytecznia grace- Kraków Długa 17 tel. 550-56 
nh r, 24 18 — 
Antolagia Kościuski, sir. 144 141.>— 
Mechanika ególna (krypt), atr. 128 | 23 tabl., rys. 280.— и 
PORADNIK WETERYNARYJNY. Na padstawia Dakrzańskiago 
eprsoowal Jastrząbiea W., str. 492 400, і | 
ROGOSZOWNA 2.1 Јак ба byla w Krakowie, etr, 16 10— Gilzy (tutki) 
— Pamylka Jastrzębia, ptr. 32 42— 
SEYNOUR-TUŁASIEWICZ Li Dag, córka Kasi, Powiaść z fycia Książeczki blbułek 
Poloni) amarykmóskiej, atr, 448 [La 
SKIEASKI Z. K.: Śriuka umierania, str. 104 100. papierosowych 
SKOWRON 3,1 Wspomnienia z pakytu w Dankau, str. 32 2. Е = > 
SZCZEPARSKA J.i Hania Mulatka, sir. 72 pak 100. ALTESSE SWIT 
BZYMONOWICZ £.: алсу, atr, 24 2 i 
SZWED 4.1 Świowaia w DAN palakloJ, str, 100 PA muchołapki -ALFA- 
UJEJSKI K.: Maraton | wybór poaji, str. 24 1u— 
WYBOR LEKTUR z literatury polakiaj na Xi, VII pow. 1 1 gimn. ае 
Kraaicki, Wybicki, Naruszawicz, Miakiewiez, sir. 44 
ZAKRZEWSKA H.: Pi anle, 
KREINER J.: Jak iiny 1 zwl 2, |, 
ZUKROW$KI W.: Parmania m Tlutiuriistania. Na prowincję klientom stałym możliwa wysyłka za zaliczeniem 
wal Marczyński. pocztowym, 
по NABYCIA WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH 


Smakosze! 


ZNAKOMITE 


PIWA ŻYWIECKIE 


w niezmienionej dobroci 


m Jedynym specjalista od wykonywania 


= bryczesów oraz spodni nardorskich męskich 
1 damskich jest tylko 


"= 


Kita Michał „21 


R 


CENNIK OGŁ©SZEŃ: 
Ogioszenla na 1 1 2 stronie ma W tekicdia za 1mm axgalty „ 15 uł Urobne ogłoszenia sa zławe , G х1 W niedzielę i ówięta 60%, drożej. 
1 mm aspalty a., , „20 ah ла teksiem om u „  .10 zł Poszukiwanie radain i przey , 2 sł Tłostym drukiem 100%, drożej, 
Ogłoszenia przyj muje Adminsiracja „Naprzodu”, ul. Orzeszkowej 7. Oddział „Naprzodu“ plac Szezepua sid 0. Polsku Agencja Prasowa PAP, 
Basztowa 15 i upowaźnieni актіл) torzy Wydawnictwa, 
PRENUMERATA „NAPRZODU* wynosi miesięcznie z odbiorem w punktach sprzedaży 45 zł. — z odnoszeniem do domu w Kraka. 
wie 55 zł. — na prowincji, poczią 60 zł — Prenumeratę przyjmuje: Administracja „Naprzodu“ Kraków, ul.Orzeszkowej 7, Oddział 
„Naprzodu“ Plac Szczepański 9. Placówki Sp. „Czytelnik" na terenie miasta Krakowa | upoważnieni akwizytorzy., — Na prowincji 
Pawiatowe Komitety Polskiej Partii Socjalistycznej. 
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